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0r. ALEKSANDER V0GEL.
Siura rodak y l: ui. Kopernika 1. 7, 1. piętro 

otwarte d godziny .10 rano do go.dz. 
1 w południe.

Siura administracyi: ul. K opernika 7, parter 
(sklep), otwarte od godz. 8 rano do 7 
wieczorem bez przerwy.

PRZEDPŁATA NA „GAZETĘ NARODOWĄ" 
w j»o s i:

na Lwowie , n* prowincji '• f  ran i ca,;
miesięcznie 1 zł. 5(T ot 3 zł.
kwartalnie 4 zł 50 et. 6 zł. 7 zł. 50 et.
półrocznie 0 zł. 13 zł. 15 zł.

k o s / i i  u ,G
tsyclKMzl w d w óch  w ytiuiiiacti: <|m o giMlz!iif<k ra iw  — <11* p r o w in c ji  o ^ u d /ln ie  ?  w ieczorem .

OGŁOSZENIA. ! pRZEDPi-kTĘ przv jmujt,: w* 
L w o w i e .  Arlrainistracya „Gazety Narodom ej ‘  uL 
Kopernika ?: w Paryże C Adam Ciborowsk. 
88 rue de Varenne Pont, „e Wiednia'. Haa en 
stein & Yogler (Otto ifadlf Wanldschgaese 10— 
Rudolf Mosse Seilerstftdte ’2 — A. Oppelik Grflt- 
angergasse 12— >1. Dukrs Nachl: Max. Augen 
iela 4 Emerich Lessner Wollzeiie 6-8—boha! ek 
Wollzeile 11 1 J Danneberg, IL PnUArstras. 88; 
w Hamburgu: A. Sueiner; w Fiarikftrrclr n. W 
Rarsenstein 4 7o*lei i O. L. Dtube 4 Ooai; 
w Warszawie : Reicnm&nn 4 Freudler.

C E N A  O G Ł O S Z E Ń ; O jp o iz o m a  z w y o z u jn e  na .)<>
d n o s z p a l t o w y  w i e r s z  d r o b n y m  d r u k i e m  l r b  e  
g o  m i e j s c e  JO c t .  - -  N e d e s łr - io  z a  w i e r s z  l u b  j e ­
g o  m i e j s c e  80 c t .  —  S ł w .  p u k lio z n a ś o l c a  w i a r s z  
l u b  j e g o  m i e j s c e  50 c t .  — P i y w a t a r  k e r ta y ^ w d e a -
cya 3 ct. od wyrazu.

K raków  22 iistopuJa.
Z 1 pj-ilJ u ie s ły  hany w y rok !
Nie podniesiono na żadnego ze szkol 

nyoh katów ręki, nie było napaści, ani 
czynów przemocy, a jednak rodziców łych 
wmł.yfh dz eci, snatowanych przez pruską 
szkołę, sady pruskie ukarały długiem wie 
zianiem za to źe pud wpływem rozpaczy 
i litości, wypowiedzieli zbył głośno słowa 
oburzenia przeciw takiej szkole i takim 
nauczycielom.

Wszędy, gdzie zwyrodniona kultura 
nie przeszła w stan dzikości, nawet wśród 
tych N om ców, którzy w-d>*l b w dzie­
jach mną rolę, jj>ż rolę zbirów pruskich, 
wvrok ten wzbudzi jed» .»ką zgrozę i po 
gardę —  a zarazem napełni serca trwogą 
o przyszłość i zdumieniem.

My jedni, którzy od czasu, gdy część 
narodu naszego weszła w skład Prus, zna­
my bli ej to środowisko —  nie powin­
niśmy się ani dziwić, ani też poprzestać 
na słowach i załamywaniu rąk

Tak jest! Zdziwienie nie biłoby na 
miejscu Wszakże ich własny, niemiecki 
pisarz wypowiedział niegdyś znamienne, 
słowa, iż złudzeniem jest, aby niemoralna 
polityka mogła nie znieprawić spoleezeń 
stwa i przyszłych ieg<» pokoleń. Stało się 
wiec, co się stać musiało. Od czasów 
Fryderyka II i jeszcz* dbwniejs/.ych. po­
lityka pruska była nieprzerwanym ciągiem 
z b r o d n i  przemocy, podstępów, po­
kory względem silnych, tyraństwa wzglę 
dem słabszych, kłamstwa, niedotrzymywa­
nia umów, łamania słow i obłudy.

Jest to zdanie riietylko obcych, ale i 
niemiecki, h, niepodległych historyków, a 
zatem cóż dziwnego, że w takich w arnn 
kach nastąpił ogólny rozkład dusz, że 
zwyrodniało poczucie sprawiedliwości i 
prawdy, że zanikł zupełnie zmysł mo­
ralny, a w ogólnem rozłajdaozeiniu szkoła 
stała się Katownią, a spodlało cądy powoi 
nem narzędzdtm dzikich instynktów i prze­
mocy.

Wiec gdy nakoniec taki organizm 
społeczny, wskutek zbiegu nieszczęsnych 
wypadków, uczuł sie zarazem państwowo 
silnym, musiało dojść do objawów tak po­
twornych, jak między innemi, ostatn.e pro­
cesy: toruński i wrzesiński. Można się po­
cieszać myślą, że to wszystko nie może 

wać Historya św adczy, że badowy, 
'znoszone tylko na tyranii, złości i głu 
ocie, nie trwały nigdy długo Rosy a* Któ­

ra jęczała pod równie bezeent-m jarzmem 
tatarskiem. zdoł ła ,jf w końcu zrzucić 
Okrutne włalztwo hiszpańskie nie ostało 
się we Fiandryi. Oh ześcijańskie i kultu 
ralne narody nie mogą podlegać barba­

rzyństwu N iem cy nu o-.<gą także przez 
całą  w m ożność j<od!egać pru.*a-'-iv> u —  w .ęe 
przyszł; ś ć  pr/.y trcść jakąś oll.r/.ynóa 
ew oln cyę i »4 .spijacye.

Ale tymczasem co mamy czynu; my. 
nal którvmi zbrodnia i dzikość ciężv o zV  L V

pośrednio?
W  ogóle —  w y trw a ć ! a w  szczeg ó ln o ­

ści pom ódz do w ytrw ania tym, którzy się 
stali bezoośrednienji ofiarami łotrostw a i 
przem ocy.

Po skatowanm dzieci, skazano uh wjjj 
zienie rodziców, którzy p/dębwali na i h 
chleb. Jedną z obwiniony, h, ubogą matkę 
sieamiorga drobiazgu, zamknięto na dwa 
i pół lata. Czy chodziło również (t to, by 
bohatersk o dziem pomarły z gł .du ? 
W sp deczeństwie Hakaty, doprawdy i to 
mj|ż -w.- !

W ;ęc niech się poruszą serca wszyst­
kich rotszycn notek. Dajmy chleba dzie 
ciom, przynieśmy tę pociechę skowanym 
redzicoraf że ich nieszczęsne dzieci nie 
będą zmuszone żebrać. Prawo Boże, prawo 
chrześcijańskie nakazuje litość nad dziećmi 
wszystkimi, a cóż dopiero —  gdy obudzi
0 takie dzieci —  nam!

Henryk Sienkiewicz,

P w flk a ń  20 listopada.
Zakończył się w Gnieźnie proces o tak zw. 

zaburzenia w rzepińskie. Oskarżeni, jak wam do­
niosłem telegraficznie, ponieśli ciężkie, po częśc< 
okrutne kary, przekraczające stokrotnie przewi­
nienie popełnione w uniesieniu, W oczach jednak 
uczciwej i bezstronnej opinii publicznej głównym
1 właściwym oskarżonym w tym procesie był sy­
stem, pozwalający w imię polityki i wyższej ja­
koby cywilizacyi znęcać się w nieludzki sposób 
nad niewinnemi dziećmi. Dalej proces gnieźnień­
ski napiętnował w dosadny sposób przedsta d- 
cieli i wykonawców tego systemu, rozmaitych 
kategory, nauczycieli, którym Niemcy zawdzię­
czają jakoby świetne swe zwycięstwa. Ci nauczy­
ciele wystąpili w roli świadków przed sądem, ja­
ko wychowawcy młodzieży, którym obce są naj- 
elementaynic jsze pojęcia pa Jag igiki, a których 
pochłania wyłącznie żądza nagród za wpajanie 
czy wbijanie dziec.om cywilizacyi niemieckiej.

„Zaburzenia" we Wrześni wywołane zosta­
ły, jak wiadomo, katowaniem dzieci w szkole 
elementarnej tego miarta przy nauce reLgii w ję­
zyku niemieckim. Nauczyciele wrzesińscy powo­
ływali się, wprowadzając tę nowość do swej szko­
ły, na rzekome pozwolenie władzy duchownej 
Z tern samem twierdzeniem wy siąpili w ioku roz­
praw sądowych w procesie gnieźnieńskim prze­
wodniczący sądu i prokurator. Przeciwko temu 
przypuszczeniu- wystąpił jednak stanowczo arcy­
biskup gnieźnićńsko-poznańs1!, ks. dr. otabiewBki, 
który przesłał przewodniczącemu sądu list nastę­
pujące) treści:

„Referaty gazet doniosły, jakoby W. Pan

i pen prokurator w toku obrad procesu przeciw 
T>Lechów;- był twierdził, iż z attOjem uznaniem 
i zezwolenie.n jeżyk mero eoki w nauce religii w 
szkole elementarnej wrzesiński* j został zaprowa­
dzony Twierdzenie zaś powyższe miałeś Pan wy­
wnioskować z imprimatur, udzielonego wydaniu 
n.emieck ego kjuecnizmu. Autentyczności rzeko 
mego twierdzenia tego wiary wprawdzie dać nie 
mogę, aż-by jednakże zap ibieaz dalszym błędnym 
wnioskom donoszą W. Panu najuprzejmiej, co 
następuje ::

„ 1 .1 , Wiadomo, ze właazb szkoue przy za­
prowadzania środków nauki w szkole, co się ty­
cze ęzyka w nauce religii, ani nie wenodza w 
porozumienie z wład ą duchowną, ani też aie 
żądają że*wolenia na nie, jak się to tanie wyka­
zało z publicznego oświadczenia p minictra spraw 
duchownych itd. w izbie deputowanych Władza 
duchowna nie miała zatem rgoła ani sposobne, 
ści, ani możności, aby rozporządzenie, zaprowa­
dzające język niemiecki w nauce rengii w szkole 
wrzesińskiej, uznać lub potwierdzić, ani też, aby 
temu przeszkodzić.

2. Każdy katolik, posiadający choćby ele­
mentarne tylko wiadomości w religii, winien wie­
dzieć, iż imprimatur (wolno drukowaćj władzy 
duchownej, udzielone kaiążce, nic więcej nie ozna 
cza, jak tylko io ;ż a. .ążk.. nit zawiera nic 
prreciwuego wierze i dobrym obyczajom, Irnpri 
matur więc na katechizmie polskim, przeznaczo­
nym dla d.iieci z językiem ojczystym polskim, 
ja Ko też impriuiutur, udzielone katechizmom nie 
mieikim, przeznaczonym dla dz.eci z językiem 
ojczystym niemieckim, nie upr&wuia do wnio­
sków, jakoby w tem Jeżtło uznanie łub polece- 
Die, ażeby katechizmów tych używanp wbrew 
przezna. zen-u, jakie im Kościół daje i wbrew 
pragnieniom Kościoła.

„Życzyłbym więc sobie bardzo. u e L j W 
Pan autentyczne oświadczenie o swojem własnem 
i p. prokuratora orzeczeniu przesłać mi i ewen­
tualnie po tem objaśnieniu swoje zdanie przy 
rozprawach obecnie toczącego się procesu spro 
stować zechciał".

Sam proces przęnióał z friiutu prawnego 
na tło polityki przede wszy ntŁiena prokurator, na­
dając o&attonycti,. świadków, a nawet biegłych 
o ich przekonania politvcznc. Tendeucye łe po­
lityczne oskarżyciela publicznego wysiąpuy ja 
skra wiej jeszcze na jaw w kcńcowem jego prze­
mówieniu, w którem starał się na podstawie 
czysto miejscowych zajść wrzesińsk.ch skonstru­
ować ikargę przeciwko całemu społeczeństwu 
polskiemu, hołdującemu jakoby buntowniczym 
tendeneyom. Przeciwna ta wszelkim zasadom 
sprawiedliwości postawa prokuratora stanowi je ­
den dow ód więcej, że z jednej strony karyerowi- 
czow8iwo, a z diugiej ducb prześladowczego 
szowmizm- wnikać zaczyna Curaz bardziej do 
słynącego do niezbyt dawna jeszcze ze swej bez­
stronności niemieckiego stanu prawniczego.

L& dalekoby nas zaprowadziło opisywać 
(.ojeayńŁze fazy i perypetye tego procesu, stano 
wiącego niezatartą plamę w dziejach kultury nie­

mieckiej. Przeb>eg rozpraw sądowych i badanie 
oskarżonych i świadków stwierdziło tylko, co 
znanem było i przedtem, że obywateli wrzesiń­
skich skłoniło ao rozpaczliwego kroKu wyiącznie 
niel.lościwt. katowanie ich dzieci pr?ez nauczy­
ciel: inspirowanych przez wyższą władzę szkol­
ną, którą reprezentował w procesie powiatowy 
inspektor szkolny, że więc o jakiejkolwiek z a  
ry ułożonej sircyi nie mngło być mowy. Oskar­
żeni i świtt--kowie reki utow.-.li się wcłącznie z 
tak zw. niższych, mało oświeconych warstw lu­
dności Mimo to zeznania niektó! ych z tycb pro­
staczków v> swej naiwności i szczerości nadzwy­
czaj silne wywarły wrażenie. Jako prz.kład przy­
taczam badane świadka Galińskiej.

Przewodniczący: Dlaczego was tak bardzo 
seroe boli, że was* syn ma się religii uczyć po 
niemiecku?

Gadzińska: Jak moje dziecko po polsau 
odmawia paciśrz i po polaku czyta w katechi 
zmie, to ja cieszę s*ę z tego i raduję. To je^t 
wteay moja radość, moje szczęście, moje boga­
ctwo, moje wsaystko. a góy po niemiecku, to 
ono me ma z tago pożytku, a ja nic go nie ro 
zumiem.

(Tu poczciwa kobiecina rzewnym wybuchła 
płaczem. Na sali wielkie poruszenie).

Przewodniczący: A jeżeli dzieci umieją po 
niemiecku ?

Gadzińska: Sam 17-letnieijo syna, który 
Bię bardzo dobrze uczył w szkoie i dobrze umie 
po niemiecku, a który jednak sześć prawd po 
niemiecku nie omie.

To jest wielka różnica czy dzieci uczą się 
wligii po polsku, czy po niemiecku. Księdzu, 
choć jest człowiekiem wykształconym, trudno się 
uczyć religii po niemiecku, a coż dopiero dziecku. 
Pan Bóg przyjmuje tjlko taką religię w której 
się kto urodził i w której od dziecka mówi.

W podobnym duchu zeznawała większość 
oskarżonych i świadków. Pomimo to sąd pr y- 
chylił się do wniosków prokuratora i dopatrzył 
się w zbiegowisku, wywołanem najohydniejszą 
prowokacją, cech buntu i gwałtu publicznego 
i „tra°zne wymierzył kary

Uto spis •
I) Piaseck?. zasądsoną została na dwa i pól 

toku więzienia.
2 i Dzieci ucho włc* na 2 lata więzienia.
3) Chojnacki na 2 lata więzienia.
4) Balcerkiewicz na 1 rok i trz, miesiące 

więzienia.
5) Furmoniak na 1 rok więzienia.
6) Młoda mężatka bednarowicz z domu Je- 

rzykiewicz na 1 rok więzienia.
7) Zientek na 1 rok więzienia.
8j Hachnel na 1 rok więzienia.
9) Fr. Korzeniowski na 1 rok zuchthauzu.
10) 13 letni syn j«go Antoni Korzeniowski 

na 4 m esiące w ęzienia i 2 tygodnie aresztu.
II) Pawlicka na 9 miesięcy więzienia.
12) Sierakow.-ki na 9 mies, więa
13) Katarzyna Żołnierkiew czowa na 9 mie­

sięcy więzienia.

14) Józef Żołnierkiew cz na 9 miesięcy wię­
zienia.

15) 15-letni Aleksander Wiśniewski na 4 ty­
godnie aresztu.

10) ata, howiakowa na pół roku więzienia.
17) Stachowski tak samo.
13) 17-letm Musie^k na 9 miesięcy więzi t 

d i s ,  z czego policzono 5 miesięcy pa więrionie 
śledcze.

19) Jagodziński na 2 mies. w.ęz
20) Jezierska na 4 tygodnie więz.
0: karz* ni: Szypulski Maciejowski, Jarmutz*

kiewicz i RydlińsKi zostali uwolnieni.
V milczeniu, z powagą, z zadziwiającym 

spokojem przyjęli wszyscy oskarzom wyrok; na­
wet najciężej ukarana poczciwa Piasecka, dotąd 
nigdy nie karana, nie uroniła łzy. Chociaż po* 
między skazanymi byli ludzie, którzy nigdy przed 
Kratkami sądowemi me stj-.wdi , dz.eci, kobiety 
z lutu i parne r. inteligerjcyi, kt »rzy po raz pier­
wszy w życiu na la*a i miesiące aoel. pójść do 
więzienia -  pomimo to nijzdz c nie było sły­
chać ; łączu. Doiorcy więzienni wywołują ska­
zanych z ław oskarzonycn i na saii sądowej 
nakładają kajdany nu rę< e i dwóch młodzień­
ców, skutyc., ze sobą, prowadzą do cel wię­
ziennym.

Być może, że wyższa instaneya uchyli UD 
wyrok, wypowiadający otwartą wojnę wszelkim 
zasadom spraw e d l i w o ś i F r z v  prądach jednak
nurtujących obecnie na równi ze społeczeństwem 
i sądownictwo niemieck e, nie jest wyłączona mo­
żliwość, że wyrok gnieźnieńskiej ,zt>y karnej uzy­
ska moc prawną

„Sędziów.o u ru s:v ! uiech w asza ten
W i. A •*

wypik Chrystus osądzi!
— wołamy za „Dziennikiem poznań­

skim."
W  składkach na dzieci, którym okru­

tny Germanin wydarł icL matki, pośredni­
czy z całą gotowością Administracya na­
szego pisma.

Listy parlamentarne.
W iedeń t i  listopada.

(Ilonferencya prezesów klubów. — Sprawa aa, 
weiaytetn lwowskiego. Potrzeby szkoły pelit* 

chnjcznej )
(Ł) Ogólna konleiencya prezesów kiubót 

prrlamentar-nycb, która się dziś odbyte zapewnia 
poniekąd spokojne załatw enie budżetu Po wst* 
p&em przemówieniu dr. Koerbera, który zape 
wniał, że „szybsze uchwalenie budżetu przyspie 
szy termin rozpoczęcia wymiany zdan w spra­
wach narodowościowy h. k'óra ma sprowadzić 
pokój we nę rzny“ , put.eJ Kathreiu piZ dłożył 
kalendarzyk dla kotnisyi buażetowej, weale któ­
rego rniałab'’ ona Dudźet zał, twic du 18 grudnia 
a w styczniu parlament za>ąłby się drągiem i 
trzeciem czytaniem buażetu. Nastęone przemó­
wienie dr. Barnreithera był tej treści, co on-

W kółku artystów i literatów rozprawiano 
nać trudnościami techniki artystycznej i litera­
ckiej. Józef Bliziński rzekł do nas: najtrudniej 
trobić dobry żart lub aforyzm. Jeśli, miły czy­
telniku, zamiast kroniki tygodniowej przynoszę ci 

garść modnych żartów i lichych aforyzmów, prze- 
dacz m i: przedsięwziąłem rzecz od Kroniki tru­
dniejszą, choiałem dać więcej, zamiast mniej...

Dwaj adwokaci z małego miasteczka zapro- 
li radcę sądowego z Krakowa na polowanie, 
osć. zmęczony pościgiem zajęcy, czuje głód i 
>agnienie.

— Nie mac.e co jeść ?
— Nie mamy.
— Nie ma tu w okolicy karczmy
— Nie ma.
— Musicie mieć we wsi klientów chłopów ; 

Jj dzietny do którego z nich, aby nam dal kwa- 
tego mleka.

— Niemożliwe. Jeśli on jest naszym klien- 
in, to już nie ma krowy.

Narzeka p esym ista:

„Gdyby to w spokoju i szczęściu dożyć sę­
dziwych lat 1 Nad głową człowieka wis. w po- 

.etrzu śmierć, krok w krok za tobą idzie zara­

za, każdej chwili może w twój dom wejść tytus, 
zapalenie mózgu, nie wiesz, człowiecze, nie tylko 
co za dzień, ale co za minutę z tobą się staaie, 
jakie nieszczęście zeszłe na ciebie Bóg.u

Masz pessymisto słuszność. Muszę ci jednak 
zwrócić uwagę, że możesz wiele cierpieć nietylko 
z ręki Boga, ale i z ręki ludzkiej. Ludzki wyrok 
może cię przecież Bkazać na więzienie, kajdany, 
szubienicę..

Nie chcesz wirieć? Żyj w zgodzie z ko­
deksem. Chcesz mieć spokojne jutro i sędziwe 
lata? Żyj w zgodzie z Bogunn

Kolega mój szkolny, który był urzędniki** 
p&ństwuwym, pojechał żalić się do ministra, że 
pominięto go przy awans.e, że powinien był zo­
stać urzędnikiem rangi ósmej, podczas gdy ma 
tangę lylzo dziewiątą.

— Nie mogę pana awansować -  rzekł mi­
nister — bo w pańskiej kondu-cie jest napisane, 
że się pan raz na miesiąc upijasz.

Skonfudowany urzędnik nie mógł znaleść 
słowa odpowiedzi i milczał. Musiałem go wy­
ręczyć :

— Przecie to jeit wszystko jedno ekscelen- 
cyo, czy on się w ósmej czy w dziewiątej randze 
upije...

Mówicie wszyscy, że Wszechmocnym jest 
Bóg. On buduje słońca, światy stwarza siła pio­
runu to milionowa część Jego mocv, Jego po- 
tęgą zakw:ta wioBna, wirowe drogi gwiazd Je­
go wszechmoc wytyczyła. On wszystko może, 
wszystko.

A ja wam powiadam, że Bóg nio może za­
pomnieć o groszu, który dasz sierocie, On nie 
jest mocen zapoznać i przeoczyć jałmużny i 
wsparcia, którą dałeś wdowie. On me jest w 
stanie nie zapłacić za kęs chlrba dany biedzie. 
Nie jest w stanie...

** *
Znam pana, który rra jeden kroć majątku 

a półiorakroi długów, znam proletaryusza że­
brzącego na ulicy, który me ma majątku i nie 
ma długów.

Powiedzcie mi pańBtwo, klery z nich jest 
bogatszy ?

—  Ależ pierwszy!
Jakto panowie? Jakto ?

Jesienna burza, która chce świat aawaltć, 
roznosi nasiona ziół i traw po świacie, toczy 
owoce leśnych grusz, szyszki sosen i orzechy 
leszczyn aby zeBiiy i wyrosły na Jilekiej pust­
ce. Ona sieje zieleń i kwiaty przy złej wiosny, 
bogactwo przyszłego lata.

Jeśli Bóg bez twej wąay nieszczęście na 
ciebie zeszłe, radlij się. Huragan i bnrza t . oje 
szczęście sieją.

Przed baktsryologiam, znanym z tego, że 
wszędzie dopatrywał *uę bakeyu. postawiono bar 
dzo mały kieliszek likieru. Uczony zmarszczył 
brwi i pilnie zaczął kieliszek obserwować!

— Proszę mi podać mikroskop.
Gospodarz domu przerażony zerwał się od 

stołu z zap laniem:

Pan chce zobaczyć bakcyle?
Nie panie, chciałbym zobaczyć kieliszek.

Dzircko, pierwszy raz przyprowadzone nad 
brzeg jeziora, mniema, że w głębinie wód Bą 
drzewa, niebo ozafirowe, ze pod jego stopami 
iskrzą się gwiazdy odbite w zwierciadle wód. 
Dorosły człowiek wie. że tam me ma gwiazd ani 
nieba. Przekonał się, że tam jest zimna topiel, 
dotknął się h  wiem błota, zamaczał się w kałuży.

Próżno dwudziestoletniemu dziecku dowo­
dzić będziesz, że światło, na które patrzy, nie 
jest pochodnią, lecz błędnym ogniem, nie pto 
mieniem ołtarza, lecz połyskiem próchna. Prożno 
go przekonywać, że to, co on za rozumowy pe­
wnik uważa, jeBt frazesem, że to, co ma za filo­
zoficzny dogmat, jest hypotezą i głupstwem. On 
doświadczeniu wieków i pokoleń me uwierzy na 
słowo, on musi wleźć w błoto i przekonać się 
włosnera nieszczęściem, że w kałuży gwiazd
nie ma.

\
Gdy syzyfowy kamień złamie jego B iły, gdy 

rezultaty filozofii i rozumu dadzą w iloczynie 
wielkie zero, gdy dusza zmęczona opadnie ze sit, 
a głowa siwizną sif przyprószy, pyta Bię nie­
szczęśliwy oziow ek samego siebie: czemum ja 
na słowo nie wierzył.

Ziomkowie moi, którzy zwiedzają akadem ię  

monachijską, nadzwyczaj łatwo mogą poznać 
każdego z kształcących Bię lam Polaków. Który 
z artystów tam prąci iących najlepiej maluje, a 
najbardziej ma podarte buty, ten na pewno jest 
Polakiem.

Człowiek dobry i poczciwy jest jak okryw 
słodkim owocem drzewo, jak wiśnia strojna w ru­
binowe jagody, jak jabłoń łub gruBzs z gnącemi 
się od ciężaru ku ziemi gałęziam'. Rzucą się na 
nie ludzie i obedrą owoc i połamią gałęzie, wy­
niszczą liście, tak, że biedne drzewa resztę lata 
,ak rudera obszarpane i zobydzone stoi. Ludzie 
zapomną o niem : gdy owocu nie stanie, oboję­
tnie mijać go będą, nie chcąc patrzeć na jego 
brzydotę.

Zły człowiek, głupiec i pyszałek, jest jak 
wilcze łyko, błyszczące czerwienią, jak kasztan, 
pyszniący się kolczystymi gaikami, lub wronie o 
ko z czarną parłą, pełną jadu. One stoją nietknię­
te w peiri blasku i k^asy, nikt ich nie dotkie, a 
pejzażysta, który ze zg-o.-.ą odwrócił się od poła­
manej jabłoni, podziwia ich bogactwo, urudę i 
krasę. Ale gdyś głodny, nie waż się brać do usł 
kasztana, ni wroniego oka. Nie najesz się nie, 
napewne, a smak ich nabawi cię nudy,^ 
lub... śmierci Pies nawet tego jeść nie Ĉ Ct♦

Spójrz na ż y c i e  z wysokości lotu ^ 
dai się blichtrem omamić, wstąp do si *® 
dzi, którzy wszystko co mają, oddają^
Nie zrażaj się tem, że złupiono z nich v»0ł 
że nędzą tylko i łachmanem świecą, że ,̂- 
bre serce błotem ich obrzucono i wyśmian

Poklask sobkustwu. urągowisko zasiu \ 
cnocie., daje tylko najgłupszy molłoch. Lanryo* 
tłochu są gorsze od smaku wilczej jagody i *• 
umrzesz od nich, a dostaniesz mdłości.

Ludwik Staniak
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gdajsze enuncyacye klubów niemieckich, a posła Wlec akademików polskich, zwołany z pO'
Pacaka, co enuncyacye klubu młodoczesk’ego, wpdu znieważenia uniwersytetu lwowskiego przez 

, , . , „  . . , młodzież ruską, — który się odbył wczoraj —
zakończone tern, że „Czesi w tej chwili me mogą mjał imponujący przebie>. |ebraj/, się powjyżej 
się wiązać i żadnych przyrzeczeń na przyszłość 5 0 0  8juchaczy wszystkich wydziałów, a było tak- 
obecnie już dawać.“ Prezes Jaworski, a także ie  i dość słuchaczek. Wiec zagaił prezes Czytelni 
Woj. lir. Dzieduszycki wyrazili nadzieję, że to akademickiej p . Moszyński Podniósł powagę wie-
niewiązanie się w tej chwili Czechów tłómaczyć cu> DA ^hiry są zwrócone oczy całego społeczeń- 

, , , , . , , stwa polskiego ze wszystkich zaborów. Młodzieżr  »  durlu. przychylnym dl» prac par amen- m> ^  ^  świad>0tw0i ^  ^  8pole
tarnych przyczem hr. Dzieduszycki zwrócił uwa- czeństwa, jaką są akademicy, dorosła do swego 
gę na potrzebę, aby Izba sama zajęła się zmianą zadania, 
swego regulaminu. Pp. Romańczuk i dr. PlojŁ ,   j Po przedstawieniu komisarza rządowego dr.
oświadczyli gotowość zrzeczenia się dyskusyi nad Reinlandera, zabrał głos akademik Mączyński.
. . , • ■ / . „  yszedł on w przemów leniu swem ze stanowi-ich wnioskami nagłymi (utworzenie uniwersytetu ^  ogólnQ polaJ^ fc0> Ponieważ zamiast pięciu
ruskiego i słoweńskiego) byle wnioski te milcząco uniwersytetów w ziemiach polskich mamy tylko
odesłano do komisyi szkolnej. dwa, nie wolno nam z tych dwu wszechnic wy-

W pierwszem przemówieniu dr. Koerber rwać ani jednej cegły, ani ziarnka piasku.
wypowiedział groźbę rozwiązania, a nie chwilo- O *1® mówca mógł osądzić zachowanie ko-

, - - i . Q d™ ,  lęgów polskich, widział pewne wahanie, co dowego zamknięcia parlamentn w zwrocie „Pewny slano#iska) Jak’ie zająć nafeży Wzyw{l) ^by być
jestem, że żadne stroanictwo rozumne me prze- pewnymi siebie, odważnymi i stanowczymi. Oma-
mawia za powtórnym a p e l e m  d o  w y b ó r -  wia treść odezwy ruskiej, która wzywa Pola-
c ó w ,  rząd pragnie uniknąć wstrząśnień życia ków, aby wspomnieli na świetną przeszłość. Tak
konstytucyjnego a chce utrzymać parlament11. W jest; trzeba wspomnieć na tę przeszłość i trzy- 
, . , , „ i i  mać się silnie, trzymać się tego, co mamy i medrągiem zamykającem konferencyę wyrzekł taje- dać J bje njc ^  R J ruchy  Rusinów ; ymie
muicze zdanie: „Rząd wie, co ma czynić . rzone były przeciw Polakom. Oni stanęli na sta-

Wiadomości ze Lwowa o zajściach na uni- nowisku ogólno-narodowem ruskiem, my stańmy
wersytecie wywarły w kołach poselskich — ubo- na polskiem. Sympatyzujemy jak najsilniej z dą-
lewanie. Burdy nie wpłyną na achowanie się leniami do samodzielności, ale całe społeczeń- 
„  . , • i stwo ruskie zieje taką nienawiścią do wszystkie-
Koła w parlamencie w sprawie wniosku posła ^  CQ pQ]ak^  io  * kademicy p*olscy mu^ ą  się
Romańczuka, żądającego drugiego uniwersytetu w sprawie odrębnego uniwersytetu ruskiego
ruskiego we Lwowie. Koło polskie nie powzięło trzymać z daleka. Mówca postawił w końcu
w tej sprawie dotąd ostatecznego postano ienia rezolucyę.
wobec faktu, że stoją tąraz na porządku dzień- Drugi mówca akademik Stroński zaznaczył,

, . \ , . a . że młodzież zastała uniwersytet lwowski polskim,
nym w parlamencie żądania utworzenia ni mniej m0£emy przyjmować odpowiedzialności za 
ni więcej jak c z t e r e c h  naraz uniwersytetów t0  ke RU3iDj sję równocześnie wówczas o swoją 
narodowych: czeskiego, włoskiego, kroacko-sło- wszechnicę me starali. Pomimo to, mł dzież poi- 
wieńskiego i ruskiego! Nigdzie na świecie —  a ska zawsze, popierała n-rodowe i wolnościowe 
szczególniej w Austry. z dziś na jutro uniwersy- dj żeD,a ^ usin™ ’, Walczyliśmy z germanizmem
tetów nie zakładaia Wiec bedzie ieszcze na to od1r, - 1 . ? ’ była to walka dwu kulturtetów nie zaziaaąją. więc nędzie jeszcze na 10  polskiej i niemieckiej a trwała tak długo, aż

ażeby rozgorączkowana młodzież ucichły wykłady niemieckie. My musimy pielę-

Ks. metropolita Szeptycki, bawiący w Rzy- rów. Jednoroczny ochotnik, widocznie przez nie 
mie, telegrafował do regensa gr. kat. seminaryum uwagę, nie salutował; porucznik przywołał go 
we Lwowie w sprawie awantur studenckich, w do stołu i nastąpiło ostre przemówienie, przy- 
których — jak wiadomo — alumni ruscy tak czem ze strony porucznika padł wyraz „idyota*.

’ *- ir0it,H*a Jednoroczny ochotnik zaraporlował o tern naj­
ściu pułkownikowi, w następstwie czego dostał 

a nie ekscesami. parę doi aresztu za wydalenie się z miasta bez 
ij. Andrzej urlopu. Rozżalony n  czekał aż do wyjścia z woj- 
powróci do s^a 1 wyzwał przeć paru dniami porucznika. 0 - 

Lwowa w poniedziałek. zapaśnicy wyszli z pojedynku ranni; chemik
Wiceprezydent kraj. dyrekcyi skarbu dr. j fci>t ciężko ranny w pierś i stan jego jest bez- 

Witold Mora Korytowski powrócił do Lwowa i nadziejny. Rozumna część prasy niemieckiej i
objął urzędowanie oczywiście cała prasa katolicka w Niemczech,

Cesarz przyjął na ogólnej audyencyi we pod wpływem tych dwóch ostatnich pojedvnków,
czwartek między innymi także podkomorzego gorąco nawołuje społeczeństwo do pracy i usiło-
Włodzimierza Joungę " '**  ♦*»’ h » r W 2vń«kiei. średmo-

mnymi także poaKomu«c|(u i r — • —  . .
pułkownika Lepów ■ wań ku wykroczeniu tej barbarzyńskiej, średnio-

I wiecznej instytucyi, jaką jest pojedyDek.
skiego.

Wiadomości dyecezyalne. Archidyecezya lwow­
ska ob. łac., administratorem w Niżnowie zamia­
nowany został ks. Zygmunt Scherff, wikaryusz
z Horodenki a w Krzvwczu ks. Józef Zawisza, 'i._ D„ . ’ I koron.

Ślub lekarza koszyckiego J. Feldmana, któ-

rządowy o przymusowem ubezpieczeniu urzędni­
ków prywatnych; zaznaczono, że projekt ów na­
kłada wielkie ciężary a zapewnia stosunkowo 
małe korzyści t że głownemi wadami proje 
ktu s ą : system pokrycia kapitału i system cen- 
tralizacyjny. Uchwalono odezwę zwołującą wiec.

Związek robotników introligatorskich w 
Krakowie wzywa wszystkich robotników introli­
gatorskich Krakowa i prowincyi, by żadnych ro­
bót we Lwowie nie przyjmowali z powodu gro­
żącego tam strejku introligatorskiego.
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— Do Wrześni przybyło po wyroku 4 taj­
nych policyantów. którzy kręcą się między ludem. 

! Nauczyciel Koralewski otrzymał pozwolenie no­
ry zmienił nazwisko na Demkó z hrabiną Heleną szen.a broni. Zasądzona Piasecka dostała w wię- 
Taaffe odbedzie się w Peszcie. H. Taaffe otrzy- ziemu w Gnieźnie krwotoku. Ja* wiadomo, lekarz 

ała tytułem odprawy od swego ex-męża milion dr. Krzyżogórsk-, w toku rozprawy dokonawszy 
5 r za zezwoleniem trybunału oględzin, stwierdził był,

że Piaseckiej grozi niebezpie- zeństwo przekrwie-wikarvusz z Barszczowa. Przeniesieni: ks. Ber- ŁU1U,J-
told Topolnicki jako eipozyt do Turylcza ad Ogromna defraudacya. „Bank liverpoolski“
Skała; ks. Jan Bazal z Krzywcza do Borszczowa; zawiadamia, że wskutek oszustwa buchaltera, nia żołądka, gdyby ją zatrzymano w więzieniu i 
ks. Antoni Jomeć z Oleszyc do Brzeżan ; ks. j oniósł stratę 170 000 funt, ster I pozwolono pojechać do pięciorga swveb dzie-
Wincenty Danek do Oleszyc; ks. Karol Ludmił- Spisek. Z Alaszki donoszą, że oOOO poszu-
ski z Tartakowa do Horodenki; ks. Marcin Ste- kiwaczy złota w Klondyke utworzyło sprzysięże . . . .  .... , „
fanicki z Medynia ad Toki jako expozyt do Bo- nie, w celu obwołania Klondyki republiką ze sto- Koralewski i Scholzchen wytoczyli dr. Krzyżo-
re* wielkich Id Czernichów mazowiecki. Kon licą Dowson City. Spiskowcy liczą na pomoc górskiemu proces. Onegdaj odbyła się rozprawa,

probustwo w Krzywczu i S , .Dbw Z.ednoczooyob 
Niżmowie do 15 stycznia. Zmarli. W  Kukizowie zmarła Marya z Po- skie lg  dziecj pobitych w szkole we Wrzesni

Dyecezya tarnowska ob. ład. Przeniesień . ,anowskich strzelecka, przeżywszy łat 79. udało 8 2 0  do dr Krzyżogurskiego z pro-
ks. Franc. Miklas,ński z Nowego Sącza do Mmi śbą q węyslawie,;ie swiade, twa ,ekgarskiegg0.
ca, ks. Józef Piekarzewski z Mie ca o g ♦  mi to dr. Krzyżagórski dla 4 dzieci, które do
ks^Aloizy (^ k a &ze Słopnicrdo°Dobrej ks Woj- Wczorai bvłem świadkiem ciekawej rozmo- tego stopnia były pobite, ze dr. K. poradził im
ks. ze . , M„./anJv ks Jau wy orowadzonej po niemiecku w tramwaju kilka dni pozostać w domu aż do wygojenia
Kurek ^W ielopola do*Baranowa ks. Jakób Bra- przez p. p. Schultzego i Mullera, z których obiażeń. Tak Wini, r ,ak i Korale wski nie uwzglę-
śnicki z Lisioeórv do Wielopola’ ks Józef Pie- pierwszy, jak się okazało był gościem w naszem dniti tego i j  odali owe dzieci do kary szkolnej,
chowlcz S y  do S f f y  Przeszedł na Łieście, drugi zaś mieszka tu od dawna. Roz- Kary tej rodzice me zapłacili, a na terminie w
defieyenture ks Aleksander Siedlecki, proboszcz mowa zaczęła się od wojny afrykańskiej. sądzie w sprawie jej zapłaceń a dr. Krzyżagórski
w Strzelcach wieJkich Glos zabrał naprzód p. Schultze: nazwał karanie w ten sposób dr.ee „bijatyką*,
w oirzeicacn wieiamu. _  Co za barbarzyńcy c Anglicy. A niby a nauczycieli „bijakami“ . ^  t0 wyrażenie się

Płace W archiwach krajowych. Wydział najbardziej cywilizowany po nas, Niemcach, na- wobec sądu prokuratorya oskarżyła dr. Krzyża- 
krajowy uchwalił przedstawić sejmowi wniosek o ró(J vVprost wierzyć się nie chce, że na po- górskiego o obrazę Wintera i nauczycieli. Na
podwyższenie płac adjunktom krajt wych archi- CZąlku wieku XX dzieją się takie okropności, dzisiejszej rozprawie zeznawał także fizyk dr.
wów aktów grodzkich i ziemskich w Krakowie i jakiob aię dopuszczają ci „rycerze wolnoścC na Michelson — niekorzystnie dla swego kolegi. Ter-
Lwowie i zrównania ich płac ẑ  płacami urzędni- dzjeinycb Boerach, za to tylko, ie chcą oni bro- min odroczono dla powołania nowych świadków.

— Adwokat Tńrk w Gnieźnie podał do 
tamtejszego sądu wniosek o wypuszczenie za

pozwolono puj 
ci i 80-letniej matk .

— Inspektor szkolny Winter i nauczyciele

dużo czasu,
ruska ochłódła, i przyszła do zastanowienia, że I gnować tę tradycyę, bo gdybyśmy od niej o d s t ą - j wV.  i  -----------------  . .
poważnej sprawy nie popiera się —  biciem słu- | P«i, ciężyłaby na nas klątwa. Musimy stwierdzić, j W .«  I nić słusznych praw swoich..

tących.

pili, cięzytaDy na nas Klątwa, musimy siwieruzic, i - - 1 —  » - - rw- -  . . . . . . . -------- , — .
że kiedy młodzież i kolegium profesorów walczy* I działu krajowego adjunkci archiwalni l K . za-| p Miiller: Oburzające!... Pan s Berlina?

n 4 . , . O , li, to walczyli w imię myśli narodowej j ni<J ■  ------  d«d.tkn aktvwalnego
Deputacya, wysłana w rew radom p.JRo-1 WQjno nam od (egG odstąPić. A co robili Rusiuii-»vv  ..................r -t _ . - - „  —

mają płacę 2800 koron, dodatek aktywalny 600 komjgyj kolonizacyjnsj.
- - r\ i\  1_ ^ j ----- — 1. » .  T I  lr l n a  -  I t  1

^  T r U 7 5 7 " w ^ ™ r m y « r n a r a d ; ; er i ' S S| m ..t  plac, 2 *00 koro., dodatku akl,walnego I p. Schultau: Nie; -tale mieaakam w Po | kauc,V  (600 tiatek aa wolu, „op ę  2d-lutu,ugo
* m in , o.m  od i.oo  od.innie. A oo rohili Ku.lui 1400 kor. i trzech pięcioleci po 160 or., p

i. . Mt:uuivnw . - -—x - i • * t ~ ~  •  ' r i  rr
znańskient gdzie od lat kilku jest3m cztonKiem Balcer kie wicza, skazanego na I rok i 3 miesiące,

. . . .  , , - . .. 0 m aia Diace zouu Korou, ijtjuoioa c m j —  komisyi kolonizacyjnsj... ktorego zaraz w sali aresztowano i wzięto w kaj-
mańczuka przez zbuntowaną młodzież do Wie- gdyśmy o prawa języka walczyli? ™ P* J  k Adjunkci II kl. za- u Mfiller- Podobno sądy w prowincyi wa dany) fflmio ze świadkowie zg .dnie zeznali, że

brała dro- P r o f e s o r o w i e  n i e m i e c c y  chcieli pierwsi wnieść k .  P«* lg0() k dodatku akty walnego 400 k. . r a c u ; ą  obecnie jak nigdy .  oskarżony Ralcerkiewicz podczas znanych zajść
gę -  tak samo, jak telegram jej, wysłany do ^  T , ! £ " YIfl n n i w e ^ e e f f  T m  I i 3 pi^ iollci po 200 k., pobierać mają płacą Jl Pp. 8chultze: Wprost zawalone są sprawa^ nie kwyczał. lecz zupełnie spokojnie sie zacho-rzono katedry ruskie na uniwersytecie. Tam a 11 o ptęviwiovi r ----------  . ^

nie u Rusinów należy szukać tego węzła pląta- 2200 k dodatek aktywalny 480 k. i 3 pięciolecia dzićkT m^sforunśei^naszych Polaków Znam |
- ulu, polsko-ruskiej. K opsctujem ,, J  wsselkie po ISO. kor. Rowuież wnosi Wydsiul kraj. po ^  i ó S  to
- zakusy wp-owadzema utrakwi nu są szkodliwe lepszeme bytu woźnym archiw duym, przydając wd„ :„„7nipi„„T naród Dod słońcem
-  interesom polskim i musimy się im sprzeciwić. I my ino dodatek aktywalny 1 0 0  k. i dodatek na umun- •* y . ?  _____

; Jo e c h  cuuuitAu, o iw durowanie 100 k. rocznie i prawo do 5 pięcioleci
galicyjskich z okaz vi znanego wniosku Romań
czuka w sprawie nadużyć wyborczych, nie wy- --------------- r ---------------------- . . w
rołał innego efektu, jak tylko lekceważący musimy udać się do decydujących czynników, aby durowanie ^. . .  8 ’ v  y broniono naszego prawa posiadania po 60  k rocznie, których to d od atków  i pięcio-

Akademik Plutyński stwierdził, że Polacy leci dotąd nie pobierali. Pięciolecm maję się li-
vi zawsze żyć zgodnie z Rusinami, ale czyć od 1 stycznia 1902 r. W  powyższy sposób-— i     ~«oł<.Kr u,* wsławione do

broniono naszego prawa posiadania 
A

Rektorat lwowskiej szkoły politechnicznej g0t0wi

Ostatnie wiadomości.

żyć zgodnie z nusinami, aie -  —j------- --------  -
wystoeował w sierpniu roku zeszłego (1900) do w nich jest nieszczerość i nienawiść do „La- podwyższone płace, zostały już wstawione do 
ministerstwa oświaty obszerny memorył z dołą- chów*. Odezwy nie złapią nas, bo my nie ze preliminarza budżetu krajowego na r. 1902. 
czeniem planów i kosztorysów, wykazujący nie- !iłov,aml' ałe z faktami się liczymy (oklaski). My Wiec auskultantÓW Sadowych odbył się w
odsowną potrzebę pomnożenia i rozszerzenia za- f ]“ ieray stanGwisko -  mówił -  nie wrogie, 8obotę rano we Lwowie Uchwalono wysłać 
, , Z . • a. u i j  „ j  ■ . . . . .  m  to nas niegodne, ale zajmiemy stanowisko dwóch deleeatów auskultantów p. Holobuda i
budowań tejże szKoły, o powiednio do dzisiej- obojętne. Zwalczać ich dążeń nie będziemy, ale Jankiewicza na niedzielny wiec auskultantów 
■zego stanu jej rozwoju pod względem zakresu teraz w obronie ich nie staniemy. Ze stanowiska ogólny z całej monarchii we Wiedniu Żądaniu 
nauk i frekwencyi uczniów Mianowicie żąda prawnego krzywda się Rusinom na uniwersytecie auskultantów dała już wyraz komisya prawnicza 
rektorat: dobudowy dwóch skrzydeł do główne- nie dzieje. Pomimo, że są nnędzy Rusinami tacy, Rady państwa, uchwalając przedstawić wnioski
ao gmachu starego i pawilonu do gmachu che- co tu udaj ą’ nie rozumiei4 po polsku, poje- na podwyższenie adjutum auskultantów na 800 

.. . , . , . . chawszy o,o Warszawy mówią po rosyjsku A mi- -łp. i 1000 złr.
mii, budowy trzeciego dwupiątrowego gmachu m 0  t0 takich się nie wyrzuca. Czy Ruaini mają _ . . . . .  w .. ha-w u. łomu
dla nauki budowy maszyn, górnictwa, na stacyę prawo żądać, aby nie dopuszczać do Lwowa 0 bł4kany 2bfl®a Wójtyna, który w lwow-
doświadczalną materya/ów budowlanych i t. d. profesorów z innych dzielnic, dlatego, że nie ro- skie0a więzieniu s e czem za i^  - - ■ - ---------------------Hbn taktni^pir R „sinnm pwez fakarzy sądowych uznany umysłowo chorym

. ia.a Deputacya miasta Brodów, złożona z bur
elektrotechnicznego, a wreszcie piątego zabudo-1 jT^ki nienawiii.' ' J  r | mistrza Kulaka, wiceburmistrza

go d n  Byka, prowadzona przez posłów Ko« r . _■ _ __ ^

. Dajemy im
skarby nasze najdroższe, naszą kulturę nasz
piękny język, robimy wszystko, co jest w naszej
mocy, aby język ten uważali za swój własny: w  -f h twpajamy w nich od dzieciństwa miłość do mo- sreracn kompetentnych nic o tera me
wy naszej... napróżno. Zawodzą wszelkie środki wiadomo, aby zachodziły poważniejsze przeszkody
pedagogiczne wobec ich oporu i zawziętości...

P. Mfiller: Może właśnie tkwi błąd w wy­
borze tych środków...

P. Schultze: Ależ przeciwnie, używamy
wszystkich jakie przekazali nam nasi wielcy pe-

a . , , , lityki nienawiści.
wania na umieszczenie motorów centralnych do    , ______
urządzeń maszynowych we wszystkich gmachach. , ,Nienaw1^  l«* ^ u8' “ ów do Kolaków, zwal- bscbei a i Byka, pojawiła się w piątek u mini-
Skoro tylko z końcem stycznia br zebrała ste jeszcze akademik Długoszowski, medy.s, któ- atra gkarbu w Wiedniu, któremu przedstawiła, że
Skoro tytKo z Koncern stycznia Dr. zebrała się ry zazDaczył że za wielką jest przepaść między j tak )UŻ zuboiałe miasto doznało wielkiej klęski
nowoobrana izba poselska, odniósł się rektorat młodzieżą obu narodowości, aby iść z nimi. Na- podwyższenie podatku domowo-erynszowe-
■zkoły politechnicznej do Koła polskiego o po- leży bronić swoich praw, me leże w błoto i me przeCjętnje 0 100 proc. Deputacya była na
parcie owych żądań. Na podstawie wniosku sfor- w nie wc>4goąć przez Rusinów. stepnie u prezesa Koła polskiego Jaworskiego,
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[odbycia po świętach Bożego Narodzenia 
i dniowej sesyi sejmowej.

kiiku-

dagogowie..
P. Mńller: Czy i chłosty cielesnej i

mułowanego przez posła inżyniera Stwiertnię po- kt^ry Przyrzeki W8Mlkie P0Parcie-
wzięło Koło polskie uchwałą, mocą której posta- u  b“ zmi J Y Przyjęło. Rezor 0 efraudant. Kecskemety umknął prawdopo-
nowiono jak najgorliwiej zająć się potrzebami „Z uwagi, że jedynie 2 istniejące wszech- dobnie do Ameryki, gdzie ma przyjaciela da-
lwowskiej szkoły połitechnicznej, i poseł dr. Cwi- nice polskie na ziemi polskiej są nietylko przyro- wne8°  kGl.e8§. urta ^miesz a ego w . an ran-

dzoną i uprawnioną koniecznością dziejową, C'8C0: Po,»cyił *  Budapeszcie w papierach po 
lecz nawet w najszczuplejszej zaledwo m,e- zbie8ł" m defraudancie znalazła list, w którym 
rze czynią zadość słusznym i nieodzownym po- Purt daje Kecskemety emu informacye co do 
trzebom 20 milionowego barodu, że zatem ży- podróży Podobno Kecskemety miał wspólników, 
wotne wymagania praw , interesu narodowego V ak policya uważa za współwinnego pewnego 
polskiego, nakazują utrzymanie w tym względzie ^ fa i c z a  uniwersytetu który od chwil, popełme- 
bezwarunkowego stanu posiadania, a nawet mo- n,a defraudacyi zniknął.
żliwego rozszerzenia tego stanu, zaś wszelkie za- . W ostatniej chwili telegrafują z Pesztu ,
machy na te jedyne pozostałe 2 twierdze kultury Policya stwierdziła, że Kecskemethy wcale me 
polskiej, godzą wprost w tamte elementarne i °Puśkc,ł Budapesztu, lecz się ukrywa u znajo- 
nieodłączne wymagania, młodzież polska zebrana ^ dnego ze swych e nyc z o y on
na walnem zgromadzeniu Czytelni akademickiej, po- *00.000 koron. Policya wie o tern, ale owego 
tępią akcyę, zmierzającą do utrakwizacyi poi- ŵ Pófa,ka n,e aresa uje (?) c ą P̂ zez Pdu4 
skiego uniwersytetu we Lwowie i wzywa posłów obserwacyę jego wpaść na trop defraudanta, 
polskich, do zapobieżenia wszelkim w tym kie , \ okaz' ' kradz.eży Kecskemethy ego przy-
runku usiłowaniom. 8zło do PGJa«iynku między redaktorem pisma

Z uwagi, że jako synowie narodu, rządzą- MaW ar S™ ’ \  Pe w a y m  Pr * y -
cego się ideą wolności, a dziś ciemiężonego nie- lącelcm Kecskernethyego. Magyar 8zo zarzucił 
_ V  X ...;  aiI akademikowi, iż był wspólnikiem defraudanta

kliński zajął się pilnowaniem tej sprawy w mini 
sterstwie oświaty.

Gdy w październiku zebrała się izba po 
nownie, podniósł znów poseł Rotter sprawy 
lwowskiej szkoły politechnicznej, a referent bu­
dżetu uniwersytetów i innych szkół akademickich 
w komisyi budżetowej, dr. Starzyński przygoto­
wuje odpowiednie rezolucye do rządu.

Jest to sprawa, w której rozchodzi się o 
milionowe inwestycye. Kto wie, jak trudno we 
Wiedniu wydrzeć jakąś nową dotacyę budżetową 
dla Galicyi, ten potrafi ocenić, że Koło polskie 
właściwą obrało drogę do skutecznego po­
parcia ze wszeebmiar usprawiedliwionych żą­
dać rektoratu lwowskiej szkoły politechnicznej. 
Mogę też zapewnie, że chociaż nie odrazu i nie 
natychmiast, ale będą one spełnione.

Kronika.
Ltcótc, dnia 23 Listopada.

Ka. arcyb. B lczewskl wydal bardzo wa 
żny, obszerny list pas erski o nauczaniu kate­
chizmu.

W sprawie Morskiego Oka pi3ze C tas : Ks 
Hohenlohe mp zamiar kupić las, graniczący 
z Zakopanem, po naszej stronie położony, a na 
leżący do p. Adama Uznańskiego. Nie wątpimy, 
że ta wiadomość nie okaże się groźną, bo obe­
cny właściciel, dobry obywatel, zamożny i go­
spodarny, nie zechce wydać tej tak pięknej czę­
ści naszej ziemi w ręcj pruskie, w ręce wrogie 
dla wszystkiego, co polskie. Przejście dóbr p 
Uznańskiego, a choćby tylko części tychże w rę­
ce Prusaka, byłoby prawdziwą klęską dla tej 
części naszego społeczeństwa, która szuka co ro­
ku zdrowia i wypoczynku u podnóża Tatr na­
szych. Lasy te otaczają jakby łańcuchem Zako­
pane, do nich należy Jaszczurówka ze awemi 
znanemi kąpielami. Przez lasy te p rowadzi wspa 
niała, nowo otwarta droga do Morskiego Oka 
i to na wielkiej przestrzeni, począwszy od Ja­
szczurówki. Jeszcze raz powtarzamy, że nie wąt 
pimy, iż zamiary ks. Hohenlohego spełzną na

Wczoraj podaliśmy streszczenie reskryplu 
ministra oświaty dr. Hartla w sprawie burb, wy­
prawionych w uniwersytecie lwowskim przez a- 

P. Schultze: Od niej właśnie zaczynamy w kademików ruskich Ton tego reskryptu jest tak
szkołach ludowych.. Ale wróćmy do kwestyi 0BtPy ) jak nr.p tego rodzaju dzikie wybryki za-
boerskiej.. Czytałem wczoraj w uziennt acn, e aługują. Minister nie tylko zatv, erd -ił zawieaze-

Ntestety° musiałem wysiąść°z tramwaju i nie wykładów na uniwersytecie aż do ukończe-
dalszej rozmowy nie słyszałem nia dyscyplinarnego śledztwa i polecił, ahy win­

nych pociągnięto do odpowiedzialności, przyczem 
HtOWrtPZyrtZClI. stwierdził, że godne potępienia wybryki ruskich

W Związku naukowo-llteracklm odbędzie się studentów przewyższyły wszystko, co się gdzie- 
dziś w sobotę o godz. ł/a8 wieczór dalszy ciąg indziej w tym kierunku wydarzyło, lecz nadto za- 
dyskusyi o stylu zakopiańskim. żądał sprawozdania, o ile w tych wybrykach

Powszechne wykłady uniwersyteckie ^  mieli udział alumni ruscy i co ze strony władzy
niedzielę 24 bm. w szkole im. Mickiewicza (ul. ducbaWnej zarządzone zostało.
Teatralna 15) o godz. 6 prof. uniw dr. t. ' ą Wątpjn>y £e reskrypt ministra zostanie
biński „Podatki w teory. i praktyce (dokończenie wvkonan_ że jak n .„ „ o w ie j  ukarani zo
o nodatku osobislo-dochodowym i podatek za- ściśle wyKonany, ze ]aK n-jsurowiej uKarant zo
robkowy)“ . — W szkole realnej (ul. Kamienna staną główni winowajcy a mianowicie ci, którzy 
2) o godz. 5 doc. uniw. dr. St. Witkowski wnieśli podanie do rektoratu o pozwolenie na 
„Sztuka grecka w dobie świetności (Posąg Nik). odnycje wiecu, ten, który wiecowi przewodniczył, 
Akropolis ateńska)*. ja ko  cjt którzy bicia pedelów się podjęli a

Kalendarz- nadto w ogóle c>, kturzy \*e wiecu udział wzięli,
W niedzielę 24 listopada Jana od Krzyża— mimo, że władza uniwersytecka wiec va nielegal • 

Myny M. |ny uznała Jakie kary senat uniwersytecki posta­
nowi, nie naszą rzeczą jest przedwcześnie decy-

wolą, żywimy głęboką sympatyę dla wielkiego    - 7 : , ,
kulturalnego rozwoju narodowościowego, że je- W  pojedynku redaktor otrzymał ciężki postrzał
dnakowoż w obecnej chwili działalność kierowni- w
czych żywiołów sprawy ruskiej ujawnia się nie- ZajScie nadgraniczne- Z Szyc pod Modlnicą
tyle w dodatnim, ile w negatywnym sposobie, na gramoy rosyjskiej donoszą: We środę 20 bm. 
nie tyle w duchu pożądanego twórczego rozwoju — *~ :,i Królestwa z
kultury ruskiej, ile szkodliwej, burzącej niena 
wiści ku wszystkiemu co polskie, młodzież pol­
ska zmuszona jest wstrzymać się od popierania 
dążności ruskich.*

Druga rezolucva postawiona przez akade 
mika Małachowskiego i również wśród burzli­
wych oklasków przyjęta, brzmiała:

„Z uwagi, że najzupełniej bez żadnego wzglę 
du na taką lub inną osobę ciała profesorskiego, 
w osobie każdego profesora Polaka, wyobraża 
się przede wszy stkiem katedra polska, czyli odno­
śna reprezentacya nauki polskiej; że w zniewa­
żeniu takiej reprezentacyi mieści się poniekąd 
znieważenie nauki i kultury polskiej, — młodzież 
polska, zebrana na walnem zgromadzeniu „Czy 
telni akademickiej* piętnuje popełnione w tym 
budynku ekscesy młodzieży ruskiej, a wykonania 
zapowiedzianych na przyszłość nie ścierpi.

Zabierali głos jeszcze pp. Merwin, Wawrzy 
niecki i Męczyński, wszyscy piętnując burdy ru­
skie, poczem zgromadzenie spokojnie się rozeszło
0 godz. ł/»9- 

Z Wiednia telegrafują : Posłowie Barwiński
1 Romańczuk interweniowali u ministra oświaty 

. .  . ,  - _ . . dr. Hartla, aby przyjął na audyencyi studentów
niczem i że cały północny stok polskich Tatr zo- ruskich w sprawie uniwersytetu ruskiego, dr 
stanie i nadal w polskich rękach. |Hartel dał jednak odmowną odpowiedź

0 " * ’ " - umówili się czterej przemytnicy z Królestwa z
żołnierzami strzegącymi granicy rosyjskiej, że 
przeprowadzą ich bezpiecznie ze strony eustrya 
ckiej wr; z z towarem do Królestwa. Rzeczywi­
ście żołn erz rosyjski przyszedł po nich na stronę 
austryacką do karczmy przy granicy położonej, 
mby ich rzekomo przeprowadzić. Tymczasem zdra­
dził ich 1 na innych żołnierzy rosyjskich ich 
wprowadził, trzej przymytnicy zdołali uciec, a za 
jednym puścili się żołnierze rosyjscy na stronę 
austryack 1 jakie pięćset kroków i tu zastrzelili 
go, a potem wlekli napowrót ku granicy i na 
neutralny m pasie je porzucili. Tam też była ó 
negdaj komisya z Krakowa złożona z 3 osób w 
której skiad należał jeden oficer. Do wczoraj za­
bity przemytnik leżał na tem miejscu, gdzie go 
żołnierze rosyjscy porzucili.

Znowu śmiertelny pojedynek. Nie przebrzmią 
ły jesicze echa strasznej tragedyi pojedynkowej 
w Wy struciu (Istenburg) w Frusiech Wschodnich 
a oto znowu dzienniki niemieckie donoszą o po 
jedynku wojskowym w Hanowerze. Pojedynek 
odbył się pomiędzy porucznikiem 73 pp. p. St. 
b. jednorocznym ochotnikiem Sch., chemikiem 
rawodu Przyczyną pojedynku była drobnostka 
W  lecie jeszcze tego roku, w pewnym ogródku 
zamiejskim siedział przy stole porucznik St. w 
ubraniu cywilnym z drugim porucznikiem huza

Col088eum Thorna Senzacya! Conat. Mar- dować, że jednak najlżejszą będzie nagana, spro- 
los urwisz w powietrzu i podróż na orle. Frć- wadzająca utratę uwolnienia od czesnego 1 utra- 
res Carangeot, parodyści tańcu tourbillon. Les ^  stypeodyów o tem wątpić nie chcemy. Wszelkie 
trois Jarry, ekscentrycy muzykalni. Bose r po}ow jczne niezdecydowane postępowanie w ta-

K ^ r r E L S i , : *  * * * ? * £  w,adz u“ ‘wer-
hnmorysta. Mabomeda ameryk. iluzya. Valerien syteckich tylko ua szwank narazić.
Saint-Gyr, imitator dam. Lilipuci. Bardzo zadowoleni jesteśmy z końcowego

Codziennie o godz. 8 wieczorem win ie zapytania p> ministra o udział alumnów ruskich 
przedstawienie. W niedziele i święta dwa Pr7' ' ' " w tych zaburzeniach, jako też o to, co uczynio- 
^awienia^ o ^ d z .^ ^ p o  po u mu 1 o 1 ne Z08(aj0 ze strony władzy kościelnej. Ks. me-

°   ̂ Bilety wcześniej są do nabycia w bi rze tropolity Szeptyckiego nie ma w tej chwili we 
dzienników Plohna, ul. Karola Lu wika 9. Lwowie, rektor seminaryum gr. kat. mimo całej

swojej zacności widocznie nie odpowiada swoje- 
mu ciężkiemu zadaniu Co uczynił, aby wybryki

tu■:«!(! i [.-ucztą'!. się me powtórzyły, me wiadomo uam, — to je-
— Akcya celem zbierania składek na ofia- dnak pewne, że i kierownictwo seminaryum gr.

ry procesu wrzesińskiego przybiera w Krakowie kak powinno zostać zmienione, jak niemniej że
coraz szersze rozmiary .̂ <Obywawbtwo krakow- Wyktad dla alumnów fuskich g
skie zbiera gorliwie składki. Dzienniki bardzo go , , , ,  . .
rąco wzywają do niesienia pomocy nieszczęść- uniwersytetu do innego lokalu przeniesione, me
wym dzieciom. dla. tego, aby tworzyć dla nich osobną instytu-

— Pruska „Nadscenka* (Ueberbrettel) od- cyę, ale aby oderwać alumnów od łączności z 
wołała obydwa swe przedstawienia, zapowiedz>a radykalnymi sferami a zarazem ruskich studen- 
ne w Krakowie na sobotę i niedzielę. Przekona tów ochronić od obecnych złych wpływów alum- 
^ u k ać' ^  prU9aCtW°  Uia ma “  DaS CZe8°  nów- którzy nie dość utrzymywani w karno-
SZU Komisya uchwaliła dalsze obniżenie cen ŚCI pr^ez 8W° je ^ P -^ e d m e  władze, 
węgla, sprzedawanego przez miejski skład. Obni- Ks- metropolita Szeptycki zawiadomiony zo-
żeme to nastąpi dnia 25 bm. i od tego dnia bę- «tał telegraficznie o udziale alumnów w owych 
dzie wynosiła ce;m <■ - nara: z odstawą do domu wstrętnych zajściach i bezwątpienia zaraz lub za 
72 h, zaś w składzie 64 h. Są to ceny bardzo swym powrotem zaopiekuje się troskliwie semi- 
niskie. Towarzystwom dobroczynnym przyznano naryum r u s k j e n i ;  aby ono rzeczywiście wychowy-
zniżkę o na ce narze. wało ta kie! 1 kapłanów, jacy wedle przykazań Bo-

— Komisya inwestycyjna rady miasta u- . 
chwaliła przygotować plany i kosztorysy budowy yc  ̂ P°winnt.
teatru ludowego przebudowy magistratu, budowy Reskrypt ministra dr. Hartla powinien wpły-
akademii handlowej, muzeum techniczno-przemy- nać otrzeźwiająco na umysły ruskiej młodzieży a 
słowego, rzeźni dla bydła grubego 1 chłodnika 8amo zajście podziałać na polskie społeczeństwo 
przy rzeźni. w kjerunku pozbycia się sentymentów, które tyl-

— Obszerny komitet, urządzający wiec u- ko zh, OWOCe w dają 
rzędników prywatnych w Krakowie, odbył posie- _
dzeme, na którem omawiano szczegółowo projekt_____________________________

Sti materyałów wełnianych Magazynu Schajerów.
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Telegramy i ielefonematy.
W iedeń 23 listopada.

Kolo polskie zebrało się dziś przea połu- 
eniem na posiedzenie, celem prowadzenia w dal 
szyno ciągu obrad nad budżet* m.

Przed przejściem do porządku dziennego 
odczytał prezes Jaworski puma posła Daszyń- 
suiego w sprawie znanego wystąpienia tego po­
sła na poprzedniej sesyi parlamoylu przeciw po­
słowi Wielowieyskiemu, W piśmie tem p. Da­
szyński stwierdza po dokładnem rozważeniu spra­
wy. że przez owe wystąpienie swe nie chciał by­
najmniej naruszyć nieposzlakowanej czc. posła 
Wielowieyskiego i że co najwyżej mogą być u- 
ważane za naganę za zbytnią łatwowierność p. 
Wielowieyskiego wobec innych. Oświadczenie to 
przyjęto do wiadomości.

Po krótkich obiadach nad budżetem prze­
rwano posiedzenie do godziny pół do 4 po 
południu,

Rada państwa.
Posiedzenie piątkowe.

W iedeń 23 listopada.
O godz. wpół do 4 po południu podjęto 

w dalszym ciągu dyskusyę nad sprawą
im m igracyi francuskich kongre- 

gacyj.
Przemawiali dr. Schle^e1, Malik, Schnei­

der i Breiter. Ten ostatni uważa, ie  kwestyę 
nałoży roztrząsać tak, żeby na tem nie cierpiały 
niczyje uczucia religijne, zwłaszcza że sprawa 
nie ma nic wspólnego z religią. Mówca wska­
zuje na przykład papieży, którzy występowali 
przeciwko Jezuitom, a nawet znosili zakony Je­
zuitów. Bywały już monachoroachje, w których 
członkowie jednego zakonu zarzucali zbytecznośc 
członkom innego, bez tego, żeby się ci papieże 
lub mnisi dopuścili herezyi. Skoro więc klerykali 
okazują pewną nerwowość, czy też oDurzeme 
starej dewotki, to znaczy, że chcą być bardziej 
papieskimi od samego papieża. Mówca przedsta­
wia zło, jakie mnisi sprowadzili na Polskę, wy­
wołane przez zakony walki religijne, które roz­
płomieniały kraj cały i sprowadzały powszechne 
rozprzężenie. Narodowy duch Polaków zmalał 
z powodu mnichów.

Niestety nie może się Polska wykazać ani 
Lutrem ani Hussem. Szczególnie nieszczęsnym 
Dył wpływ Jezuitów na królów polsLrh. Mówca 
przytacza cały szereg przykładów z hi&toryi, pol­
skiej, a następnie odczytuje ustępy z jezuickiego 
„vademecum“ , mające wykazać perfidyę, fa- 
ryzeuszowstwo i drapieżną chciwość ausi jezu­
ickich. Znani historycy Polacy przypisują winę 
upadku Polski Jezu:tom. Dla schaiakteryzowania, 
jaką potęgę mają Jezuici jeszcze dzisiaj w Gali- 
cyi, przypomina mówca sprawę Aratecówny i 
słowa jednego z ministrów, iż we wrorach kia 
sztorów kończy się władza rządu. Na co dzisiaj 
— kończy mówca — gay chłop galicyjski zmu­
szonym jest do emlgracyi, sprowadzać nowych 
zakonników, którzy skorzystają z tej nędzy i na 
co zwiększać szereg zupełnie nieproduktywnych 
warstw ? Los Hiszpanii i Polski niechaj posłuży 
za wskazówkę przy głosowaniu nad nagłym, wnio­
skami. (Brawo 1 Brawo!)

Następnie na wniosek p. Ploja zamknięto 
dyskusyę. Mówcą contra jest Morsey, mówcy pro 
nie brano żadnego

Następne posiedzenie w poniedziałek popł.
Do izby wpłynęło przedłożenie rządowe, za 

w terające uzupełń n.e preliminarza co do kwot, 
które w roku 1901 mają być użyte z funduszu 
melioracyjnego. Wtdfug tego ma być przyzna­
nych ogółem 420.162 koron jako datki bezzwro­
tne a 19 380 jako bezprocentowe pożyczki. Po­
waż z iundiszu melioracyjnego na rok 1901 po 
odjęciu przypadającego na ten rok obciążenia, 
zostaje ao rozporządzenia 760.000 koron, n« dal­
sze wydatki więc dodatkowo zażądana, ogólna 
suma 439.542 koron okazuje się jako pokrytą.

1 iprócz tego znajduje s.ę wniusek pp. Schii- 
cke , Prażaka i tow .; dotyczący zwrotu kosztow 
zi.^iawiania obrońców w sporach małżeńskich 
oraz gwarancyi stron za naleźytoóci świadków i 
rzeczoznawców.

W końcu interpeiacya p. Ruttem i ow. 
imieniem Koła polskiego: Czy rządowi w.adomo, 
że komenda żandarmeryi we Lw owie wydała żan­
darmom nad Morskiam Okiem instrukcyę, wedle 
której terytoryum sporne uważać należy za zie­
mię węgierską.

^ythAcja parlam entarna.
W iedeń  23 listopada

Na wczorajszej konierei.cyi przewodniczą­
cych klubów pierwszy zabrał głos prezydent mi­
nistrów dr. Kórber i przemówił jak następuje:

„Dziękuję szanownym panom za to, żeście 
nt moje zaproszenie przybyli. Mogę powiedzieć, 
ż . mimo, iż różnice: między zapatrywaniami re­
prezentowanych tu stronnictw są wielkie, jednak­
że gotowość zjawienia się na dzisiejszej konfe- 
rencyi zawiera w sobie już pewne przygotowania 
do pokoju, którego to państwo tak koniecznie 
potrzebuje i który jest także celem wytycznym 
rządu. Rząd bowiem dąży do tego, aby poszczę 
gólne narodowości zaspokuić, a szczególnie pra­
gnie reprezentac yę luaów uwolnić od owych 
przesileń, które ciągle na nowo jej egzystencyi 
zagrażają. Parl ament nie może być polityczną 
zabawką. Jes t ,  a l b o  go  n i e  ma. Jeżeli jest, 
to nie powinien ze swojego prawa czynie takie­
go użytku, aby' najbardziej błahą często akcyę 
rządu, lub choć1 by najdrobniejsze żądanie cząste­
czki swoich wyborców podawać do dyskusyi w 
izbie w torinie przewidzianej tylko na nadzwy­

czajne wypadki, przez co tamuje się wszelką 
pracę produktywną. Parlament musi także speł 
nić swoje obowiązki wobec państwa, inaczej prze 
staje być sobą. Rząd rzeczywiście nie szczędził 
dowodów na to, że życzy sobie pariamentu sil­
nego i poważnego (vollwichtig). Rząd tasże te­
raz wszystkie siły swoje oddaje w służbę dobr j 
sprawy, tej sprawy, dla której tu przybyliście. 
Powtarzam aziś, że jesteśmy rządem sprawiedli­
wości i bezstronności i uważamy porozumienie 
narodowościowe za konieczne, ponieważ jest onó 
warunkiem pokojowego pożycia wszystkich lu­
dów, od czego zależy przyszłość Austryi.

Mogę to tem śm elej ozną.mić, że wiem, 
iż zapatrywanie to moje podziela także przewa­
żna część ludności. Dlatego też ani na chwilę 
nie zstąpiliśmy z naszej drogi, Gdym na począt­
ku oDecnej sesyi wskazał na konieczność rychłe­
go załatwienia budżetu, stało się to tylko w in- 
tencyi wzmocn.enia parlamentu, a nie dla jakichś 
korzyści rządu. Już wtedy zaznaczyłem ta!> że 
ustawodawczą regulacyę naszych stosunków eko­
nomicznych z Krajami Korony węgierskiej jako 
punkt środkowy polityki wewnętrznej ze wszyst- 
kiemi wynikającemi stąd konsek» eneyami. Chę­
tnie stwierdzam, że obecnie wszystkie stronnic 
twa zbliżają się do tego stanowiska i mogę do­
dać, ze także rząd uważa chwilę wymiany zuar 

j nnęd^y stronnictwami jako blizką. Wymiana 
| zdań odbyć się ma bez wszelkich myśli ukry- 
i tych i sprow„azić lozwiązanie kwestyj narodo- 
I wościowych, ponieważ rozwiązanie to na; tąpić 
m u s i .  Żadnemu stronnictwu rozumnemu nie 
może to oapowiadać, aby państwo znowu popa­
dło w stan, który wszystkim ludem narzuca mil- 
czen.e. Tak samo żadne stronnictwo, które myśli 
spokojnie, n.e pragnie z pewnością użycia innych 
środków gwałtownych. Ba nawet jestem zdania, 
że taKze żadne stronnictwo rozumne nie przema­
wia za powtórnym apelem do wyborców

Rząd pragnie umknąć wstrząśnień żyda 
konstytucyjnego, a chce utrzymać parlament, 
który mimo różnorodnych nurtujących w nim 
prądów jest twierdzą ludów. Nie burzcie go więc. 
Rząd chce temu zapobiedz, musi jednaK cokol- 
wiekbądż przyjdzie, w poczuciu swej odpowie­
dzialności przedewszystkiein myśleć o państwie i 
podług tepo postępować. Także Wy moi Bano­
wie nie powinniście: zapominać,o obowiązkach 
rządu. Wśród panujących stosunków rychłe za­
łatwienie budżetu jest nie tylko Kwestyą państwo­
wą, ale — powiedziałbym ogólną koniei znością 
konstytucyjną, a w równej mierze taKże konie­
cznością dla wszystkich ludów. Nie my jesteśmy 
związani do pewnego terminu, ale, jak jnż raz 
podniosłem, skuteczne wyKonanie prawa budże­
towego przez wczesne załatwienie budżetu, jest 
dla materya’nugo dobra ludności konieczne i 
przyczynia się do jego wzmocnienia. Żadne 
stronnictwo nie sprzeniewierzy się więc swojemu 
stanowisku, jeśli przyłóż) rękę do rycnłego zała­
twienia budżetu, gdyż przez to przedewszystkiem 
dz.ała w myśl interesów ludności

Każcie stronnictwo skraca także tem samem 
termin, dzielący nas oa rozpoczęcia owej wy­
miany zdań, Która sprowadzić ma pokój wewnę 
trzny. Stronnictwa oświadczyły gotowość podję­
cia tej pracy pokojowej i spodziewam się, że nie 
będę utrudniać przygotowań do tych konfereneyi 
pizez przewlekanie obrad budżetowych. Ze sta­
nowiska rz^du mogę więc tylko do wszystkich 
stronnictw zwrócić się z prośbą, aby już ze wzglę­
du na konieczność zebrania się sejmów zechciały 
współdziałać celem szybszego załatwienia budżetu 
i nadały przedewszystkiem sytuacyi jasnosć, K to-  
raby położyła kres obecnym nieznośnym sto­
sunkom."

Po drze Koerberze przemawiali przew„dnu 
czący poszczególnych klubów, ^oczem na zakoń­
czenie prezydent ministrów zabrał głos powtór­
nie i oświadczył, że może z pewnem zadowole­
niem stwierdzić, iż wywody prawie wszystkich 
mówców nie były dla intencyi rządu nieprzy­
chylne. Może więc tylko pragnąć, aby wyrażone 
przychylne dyspozycye trwały także nadal. Rząd 
starał się, aby ustawa o organiza.yi korporaeyj 
rolniczych kilkakrotnie jako sprawa bardzo pilna 
przedstawiona, przyszła jako pierwszy punkt na 
porządek dzienny izby posłów, nie jest jednak 
jego winą, że dotychczas sprawa ta nie została 
załatwioną, ponieważ porządek dzienny est za­
walony ciągle nowymi nagłymi wnioskami. Pre­
zydent ministrów może tylko ubolewać, że spo­
sób, w jaki obecnie wnioski nagłe się izbie 
narzuca, w rzeczywistości uniemożliwia załatwie­
nia ważnych przedłożeń w parlamencie.

Mówca więc odpiera odpowiedzialność za 
to, która spada na autorów przedkładanych wnio­
sków nagłych. RząJ chce ze swej strony wszy­
stko uczynić dla »anacyi stosunków, a widzi w 
zatatwieniu sporu niemiecko czeskiego nieodzo­
wny warunek takiej sanacyi. Rząd wie co ma 
czynić. Nu podstawie wrażenia, odniesionego z 
dzisiejszej konfereneyi, mogę w; razić nadzieję, 
że rezultaty tej konfereneyi, w myśl życzenia 
przez wielu mówców wyrażonego, ujawnią się w 
szybszej i produktywniejszej pracy parlamen­
tarnej.

W iedeń 23 listopada.
Wiele dzienników wiedeńskich pisząc o re 

zuitacie wczorajszej konfereneyi przewodniczą­
cych stronnictw, wyrażają zdanie, że dalszy ciąg 
obrad nad budżetem w komisyi jak i w Izbie 
jest zapewniony, pozatem jednak na razie nic 
więcej.

H tedeń 23 listopada.
Deutsche National Corrtspundsn. donosi, że 

pom>ędzy Rumunami a wszeehniemcami w izbie 
toczą się od dłuższego czasu rokowaniu zamicyo-

wane przez posła Lupu. Miauowicie zwrócił się 
Lupu do wszocbniemców z propozycyą współ­
działania dla zabezpieczenia niemczyzny na Bkuo- 
winie zarówno w administracyi, jak w szkolni 
ctwie. P. Lupu wyraził obawę, że żywioł polski 
opanuje całe życie puol.czne na Bukowinie, Ru­
muni widzą zaś tylko w panowaniu języka nie 
mieckiego bezpieczeństwo dla swego własnego ję­
zyka. Wszechniemcy trzymają się jak dotąd z re­
zerwą dlatego, że rmęszanie się w sprawy buko­
wińskie sprzeciwiałoby się programowi linckiemu. 
Dopiero po zmianie zasadniczego programu nie­
mieckiego stałoby się to możliwem.

Spluwy austryackie.
W iedeń 23 listopada.

Na wczor&jszeui posiedzeniu ankiety cłowej 
w cenlralnem biurze gospodarstwa rolnego i le­
śnego przyszły j:od obrady postulaty austriackich 
hodowców bydła. Po dłuższej dyskusyi powzięto 
uchwałę, wedle której cło na bydło w niemie­
ckim projeacie taryfy cłowej szkodzi dotkliwie 
austryackiej hodowli. W szczególności doprowa­
dzić by musiało do katastrofy austryacki eksport 
wołów, gdyby wywozowi ich przeszkadzano tak 
jak dotychczas. Wzywa się rząd jak najusilniej, 
aby przy nastąpić mających rokowaniacb w spra 
wie traktatu handlowego z Niemcami i Szwajca- 
ryą starał się o zniżenie opłat niemieckiego cła 
od bydła i o gwarancyę, że eksport byała nie 
będzie cierpiał z powodu zakazów przywozu i 
innych ograniczeń. Ankieta uważa za potrzebne 
bezwarunkowe zamknięcie się przeciwko wszel­
kiemu przywozowi wołów i świń z Rosyi, z 
państw bałkańskich i krajów zamorskich. Nastę­
pnie żąda ankieta ze względów sanitarnych i we- 
terynaryjno policyjnych zupełnego zakazu przy­
wozu . przewozu świeżego i pi i yrządzonego mięsa 
i kiełbas, jako też dezynfekcyi sprowadzonych 
skór, futer i nieprsnej wełny. Wzywa się rząd, 
aby starał eię o możliwe zniżenie opłat taryfy 
cłowej za bydło wogóle, a wszczegomości przy 
eksporcie do Niemiec i Szwajcaryi, w końcu o 
wydajniejsze popieranie stowarzyszeń rolniczych 
i pokrywanie zapotrzebowania bydła i mięsa dla 
celów eraryalnych u krajowych producentów.

©rac 23 listopada.
Przy ściślejszych wyborach do Rady miej­

skiej z trzeciego ciała wyborczego wybrano ti^ech 
socyalnych demokratów i dwóch niemieckich na­
rodowców.

W iedeń 23 listopada
Wtmcr Ztg. ogłasza rozporządzenie mini­

sterstw spraw wewnętrznych, handlu i kolei, do­
tyczące używania acetylenu, karbitu . calcium, 
oraz obchodzenia się z temi materyałami podczas 
przewozu itp.

K łul»y i  kom isje,
W iedeń 28 listopada.

Komisya ekonomiczna izby posłów przy­
dzieliła przedłożenie rządowe, dotyczące organi- 
zacyi giełd rolniczych snbkocaitetowi. Na zapy­
tanie p. Kozłowskiego oświaaczvł minister rol­
nictwa w sprawie przewczesnego opublikowania 
treści przedłożenia w gazetach niemieckich, że 
w sprawie lej zarządzi dochodzenia. Gdyby się 
okazało, że zawinił jakiś organ ministerstwa roi 
nictwa, co zresztę jest bardzo nieprawdopodobne 
to minister postąpi w obec mego z całą suro­
wością.

Sejm  węgierski.
Budapeszt; 23 listopada.

Minister Lukacz przedłożył w sejmie wę­
gierskim preliminarz budżetu państwowego. Zwy­
czajne wydatki wynoszą 992,204 U74 kuron, do­
chody 1.085,800.608 koron, pozostaje więc plus 
43,596.584 koron. Eztraordinarium i ordinariutn 
razem wzięte przedstawiają się tak: w wydat­
kach 1 086,749.083 koron, w dochodach koron 
1 086,870 0i8. Nadwyżka wynosi 120.935 Koron.

Parlam ent francuski.
.Paryż 23 l.siupad.i. Izba deputo­

wanych obradowała nad sprawą postano­
wień clowyeb dla zagraniczny oh win oraz 
nad zarządzeniami co do konsumcyi wina 
i spirytusu. Dalszy ciąg dyskusyi w 
piątek.

Senat przyjęł wniosek poparty przez 
prezesa gabinetu Waldecka Rpusseau o 
ustauowieiiie komisy i, która ma przepro 
wadzić badania, jakie środki mogą zapo­
biedz wyludnieniu Fraucyi.

Parlam ent g ło sk i.
Rzym  23 listopada W  izbie depu­

towanych interpelował dep. Cabrini mini­
stra spraw zagranicznych, co minister są­
dzi o pobycie włoskiego posła w zaprzy­
jaźnionych i sprzymierzonych państwach i 
o udzielonej interpelantowi przez polioyę 
budapeszteńską redzie jak najspieszniejsze- 
go opuszczenia Wegier.

Rozruchy studentów w Atenach.
Ateny 23 listopada. Izba wczoraj 

przed południom zebrała się na posiedze­
nie, na którego porządku dziennym były 
wybory prezydyum. W Izbie panowało 
jednak wielkie rozdrażnienie. Między nie­
którymi posłami przyszło do bardzo ży 
wej wymiany słow Opozycyjni posłowie 
uchwalili wezwać ministrów przez depu- 
tacyę do jawienia się. W kilku punktach 
miasta, szczególnie zaś przed parlamen­
tem i uniwersytetem, demonstracye odby­
ły s<ę znown. Wczoraj po południu oba­
wiano się powtórzenia demonstracyj.

Ateny 23 lis-opaua. Wczoraj cdbył 
się przy udziale tłumów publiczności po­
grzeb ofiar onfjgdi]*zvgh wypadków.

Ateny 23 listopada Prz pogrze­
bie ofiar onegdajszych zajść no* prz*szło 
do żadnego wypadku. W n o c y  panował 
zupełny spokój Studenci, kwrzy ' bsadzili 
uniwersytet, dotychczas go nie opuścili. 
Oświadczają, że ustąpią dopiero wtedy, 
gdy śledztwo sądowo będzie wstrzymane.

Ateny 23 listopada, i rezyduj, mi­
nistrów Teodokis wręczył we czawartek 
królowi dymisyę swoją, której król atoli 
nie przyjął Wczoraj wieczór odbyły się 
manifestacje p^zed pałacem prezydenta 
ministrów.

A n g l i a  i  T r a n ś y a a L
ŁouOyji 23 listopada. „Biuro Reu­

tera" donosi 7. Johannosburga 21 bm.: An­
gielskie wiedze orikryły i stłumiły w sa­
mym zarodku sprzvsieżenie przeciw An­
glikom w Johannesbnrgu. W ubiegły wto­
rek zarządzono w różnych dzielnicach 
miasta 2(1 aresztowań. Odkrycie spisku 
wywarło w mieście ogromne wrażenie 
Termin procesu przeciw spiskowcom je ­
szcze nie oznaczony.

W  Chinach.
Londyn 28 listopada. ..Times1' do­

nosi z Pekinu, że poseł amerykański za 
protestował u wicekróla kantońskiego prze­
ciw udzieleniu towarzystwu francuskiemu 
ktajpcesyi na budowę kolei elektrycznej z 
Kantonu Ud Huchao.

Różne.
K a d r y l  23 listopada. Zaburzenia 

w Barcelonie powtórzyły się, przyczem 
kilka osob zostało zranionych. Także w 
Santjaero studenci urządzili demonstracyę 
podczas której również kilka osób odnio 
cło rany.

Petezsburg 23 listopada. Ajencya 
telegraficzna stwierdzi, żc rozpowszech­
nione za granicą pogłoski o śmierci T oł­
stoja nie są prawdziwe

P aryż 23 listopada. Jak dzienniki 
donoszą z Lille, tamtejsi górnicy uchwa­
lili na wypadek, gdyby stiejk nie miał po­
wodzenia, udać się masowo do Paryża.

Rudapeszt 23 listopada. „Pesti 
Naplo" ogłasza wymianę not dyplomaty­
cznych między kardynałem Rainpollą a 
nuneyatnrą wiedeńską w sprawie instytu­
tu św. Hieronima. Wynika z tych not, że, 
papieskie breve w tej sprawie było w y­
dane w porozumienju z wiedeńskiem mi­
nisterstwem spraw zagranicznych, dzien­
niki wszakże wyrażają wątpliwość co do 
autentyczności tych not.

R erlln  23 listopada Dzienniki wie­
czorne zaprzeczają wiadomościom, jakoby 
Niemcy i Rosy a razem miały zaprosić in­
ne mocarstwa na konferencyę przeciw a- 
narohiotom. Prawdą jest tyiko to, że po­
między Berlmem i Petersburgiem odbywa 
się wymiana zdań o potrzebie lepszego
dozoru nad anarchistami, w czem natu­
ralnie mają interes wszystkie mocar­
stwa.

Londyn 23 listopada. Dotychczaso­
wy am ofisaaor niernieok. w Londynie hr. 
Uatzfelo zmarł wczoraj.

Petersburg 23 listopada. M-nister 
spraw we • Dętrznych ogłasza obszerne
sprawozdanie o zapomogach, rozdzielonych 
między ludność, dotkniętą klęskami ele 
mentarnami i głodem. Rz !d wydał dotych­
czas na te cele 14,213.000 rtibM.

Wiadomości giełdowe.
Wiedeń a. <53 listopada. (7 eiogtam Gac ty Na- 

rodotcej). Zamknięcie giełdy o godz. 2 minut ,’,t 
pc popołudniu. Akcye anstr. zakł. kredyt. 632'- , 
węg. i&Kłaau iiredyt. 642' — , Anglobank.i 260-— , 
Uniouhaoku 518' — , Banku dla krajów koronny!
894*50, Bankyereinn 422*— , Bodencreditu 855*— , 
Gal. Banku hipot. — •—, kolei pańatwow, 624 — . 
kolei południowej 61.—, tramwaju A. 246— , li, 
241*— , kolei FJbei al 465'— , kolei północnej 
— •—  kolei czerniowieokiej —■— , alpiny 3b2*50, 
Rima Muren 425*--, praskiego to warz. iel. 
1331, fabryki broni 263*50, tureckie tytoniowe 
275*50, oblig. węg. indemniz. 92*80, renta majowa 
9850, anetr. renta rronowi: 95*50 wę>/. rent*: 
koronowa 98*15, 56-let. listy tow. kredyt. ziemsK. 
90 80, 4-procent. listy banku krajów. 92* —, 41/,. 
u ocen;. Jisly banku krąjow. 99 —, 4-prooent listy 

banku hipotecznego 89*50, 41/ , -procent, lisiy oanku 
hipotecanego 97*15, 5-procent. listy banku hipot. 
109*50, 4 procent, galic. obligac. propinac. 96*35, 
4-prweut. goliu. pośyoaka kraj. z 1893 r. 92*90, 
4-prooent. pożyczka m Lwc wa 87*85, losy tureckie 
96*76, marki 117*50, ruble 263*25

Paryl 28 listopada. Giełda wieczorna. Trzy­
procentowa renta 101 07. Mąka 27*10.

— Berllil 23 listop. Zamknięciu gieidy, IJ&ok.u 
noty austryackie 85*30, (podług obliczenia j mk 
centowego), Spirytus 31'30, Austryackie kredytj 
—*—, Disc. Comoiaiidit —* —,

Z rynków towarowych.
Lwów dnia 23 listopadr. (Przedruk /. unę.i; . 

wej Oatety Lwowskiej)-, Pszenica gotowi 7.60 
do 7 80, pszenica ua termina 7*30 do 7*50. 
żyto gotowe 6*60 do 6*80, żyto gotowe na termi­
ny 6*30 do 6 5u, owies obroczny gotowy 6 50 
do 6*70, owies na terminy 6 20 do 6'40, ję­
czmień pastewny 5*25 do 5*75, jęczmień brow. 
6*50 do 7*— , groch do gotowan.a 8 - ,  do 
U*— , wyka 5*50, dc 6’— , nasieuic lniane — • —

do —*—, nasienie konopne —•— , bób — *— do
— • —, bobik 5 25 Jo 5*50. hreczka 6*—  do 
6*50 koniczyna czerwona galicyjska 4 0 —  do 
46*— , biała 45*— do 70*— , “ymotka 22*— do 
26*—, szwedzka 50*— do 60 — knkurndza stara 
6*- do 6*30, nowa 5*70 do 6*— , chmiel .iary 
60*— do 70' — , nowy za 66 kilo — ‘ — do —*—, 
rzepak 13 50 do 13*75, groch pastewny 6*75 do
7 50, lnianka 10' 50 do 11*— .

Spirytus loco za 60 litr. gotowy 17*— do 
17*25, na terminv 10- do 10*25, warranty — *- -  
d c  .

-  Wiedeń d 28 listopada. Cukier (spokojnie) 
19'85 do —'— . Nafta galioyjskc. 81*50 do —• — 
Spirytus 37*20 go - f ł —.

Wie-jeń dnia 23 listoptda.
Kurs w korenaoh i po 50 izlgr.

Notowano pszenicę aa jesień 0*— do 0*— . 
na wiosnę 8*78 do 8-79, na maj-czerwiec —*— do 
— •— , żyto na jesień 0* ■- dc 0*— , na wiosnę 7*61 
do 7*t}2, na maj--zer wiec —*— do —*—, knknru- 
dza na wrzeo.eń-ju.żJriemitt 0*— do 0.—•, n» maj - 
ozerwiec 6*82 do 5 83, na czerwiec-lipiec —*— do 
— '— na lipiec-sierpień 0 '— do 0 '— , owie? na 
jesień 0*— do 0*— , na wiosnę 7 91 do 7*92, na 
maj-czerwiec 0 '— Jl 0 , rzepak na sierpień-
wrzesień — * lo —, na stączeń luty -* — 
do --* --, olej rzepakowy na kwiecień maj li ­
do O — , na wrzenień-grudzień —*■ do —

Usposobienie: oziębłe.
Stan powietrza: pochmurno.
Buaaoeszt arna 23 listopada 

Kurt w koronach i po 50 klgr
Notowano pszenicę na kwiecień 8*57 do 8*58, 

na maj 0*— do 0*—, na październik 0*— do 0* — , 
żyto Da kwieć, 7 34 do 7'85, aa paidziarmk 0* — 
do 0*—, owies na kwieć. 7*57 do 7*6a, na pa­
ździernik 0*— do 0 ' —, kuknrudza na sierpień 0*— 
do 0* —. na p iidz. 0* -  do 0 —, na maj (1902) 
5.51 do 5 52, rzepak na sierpień 11'80 do 11*90

Oferty na pszenicę mierne.
Chęć kupna słaba.
Usposobienie: słabe
SiaD powietrza: pochmurno,

Sprawozdanie z targu zbożowego na 
Kleparzu.

Kraków 22 l.&lopaaa.
Z powodu cokolwiek stalszych notowań 

miarodajnych giełd zbożowych, pokup na psze­
nicę na tutejszym targu osłabł w ostatnich 
dniacL, ceny jednak zdołały się utrzymać, gdyż 
sprzedający ze względu na małe zapasy do u- 
stępstw nie dali się nakłomć.

Płacono: pszenicę białą od 8*85 do 8*60 k., 
czerwoną od 8*25 do 8 55 kor., żółtą od 8*25 do
8 50 kuron, żyto od ! '—■ do 7 45 koron, jęczmień 
browarny od 6*80 do 7*<s5 k., na paszę od 0 — 
do 6 35 k., owies od 6 65 do 7*— k., rzepak od
— *—  do — *— k., konicz czerwony od —*— do
— — i., biały od *— do — *— k., -ukurodzą 
od -— do — *— k., wszystko za 50 klgr

Bank galicyjski dla handlu i przemysłu.

Nadesłane.
Za tą rubrykę Redakcya nie odpowiada.

Po 25-letniej praktyce w atelier dentysty­
cznym bł. p. J. Meissa i dr. A. WeLsa, otwo­
rzyłem własne atelier urzy ulicy Kopernika 
1. 8, I piętro. Z głębokim szacunkiem

E m il Pordes.

G -oćLne -UL^ragTl
Brazay’a Wódka francuska

jest najdoskonalszym środkiem domowym do 
masowania. Należy ciało nasmarować i od­
świeżyć. Dla zdrowych bai-duo jest wskazane wo­
dą rozcieńczoną wódką francuską uuta p lu k sL  
Kto zęby czyści rozcieńczoną wód«ą francuską 
nie m a z ust odoru, m a zęby 1 dziąsła 

czyste i przed zepsuciem zabezpieczone.
^  butelka kor. 1*80, ‘/, butelKl Kor. 1.

Do nabycia we wszystkich znaczniejszych 
burtownych i drobiazgowych Handlach Austryi 
szczególnie we Lwowie u : Stanisława Lipnickiego 
Zygmunta Rucksra, I  Friedricha & A. Beacock’a 

Adres dla zamówień dla odsprzedawców 
Austryi, Sławonii i Kroacyi:

IGN. LANDAUER & S0HNE, -  Budapeszt.

JPAKT DU B k R R l. sławna ze swej 
urody, której wykwintność zapisana w podaniach 

. 1 historyi, zawdzięczała swoje po-
wcdzenjie środkom toaletowym, zu- 

cL Jh jlBlŁ- c*ełn 1e prostym i nieszkodliwym 
msjmp' Gdyby była znała Cremó Sim on  

pudr 1 m ydło tego labrykan- 
ŹS S £ M  ta, jej niezrównana p.ękność byłaby 
jy js tó J I  o wiele trwalszą. J. SIMON, Paris, 

rue du Fauboury St. Martin 59.
Do nabycia wszędzie: We Lwowie w apie- 

kaci PP. Mikolascha, Wiewiórskiego; w Krako­
wie w aptekach: PP. Wiszniewskiego. Redyka, 
Mikuckiego i składzie perfum P. Fenza. Złoty 
medal na Wystawie Powszechnej 1906. 2010

K osm etyki. Gdyby piękne panie wie­
działy, co mogą osiągnąć, żadna nie zaniechała­
by, zakupić światowe, cudotwórcze środki: 
wspaniały puder wonny krem, wzmacniającą 
wodę, wygładzająca opaskę i mydło piękności. 
One to w czarodziejski sposób wywołują na 
twarzy miodośc i piękność, wypędzają ślady 
wieku. Wszystkie naskórne brzydoty znikają za u- 
życiem tych środków piękności. Rosa Śchaffef, 
Wien, Kohlmarkt 6, zdoła nauczyć każdą damę, 
jak zostać i pozostać piękną,.

Richtera kotwiczne skrzynki budowlane zo­
stały tak znakomicie i wspaniale udoskonalone, 
że powinni wszyscy rodzice, wszystko jedno, czy 
już posiadają skrzynkę budowlaną lub nie, kazać 
sobie czemprędzej przysłać nowy bogato ilustro­
wany cennik skrzynek budowlanych, aby poznać 
mogli bardzo ważn t uowośc co się tyczy kotwi­
cznych skrzynek mostowych. Należy m prostu na­
pisać kartę korespondencyjną do F. Ad. Richter
& Cie, Wiedeń I., Opernga^se 16, a przesyłka 
pięknie i ozdobnie ilustrowanego ennika nastąpi 
natychmiast bezpłatnie i tranko Pizy kupnie nie 
przyjmować żadnej skrzynki budowlanej bez 
ochronnej marki „kotwicy", jako skrzynki nie- 
prawdz we.,.

» .  PEIMOS & S. iGUWI
pólecają: M aterye ua m eble, porfyery, story, firanki, d jw a n j, tapety, m eble stylowe, orzechowe 
i mahoniowe oraz własną pracownię tapicerską, która wszelkie roboty w zakres tejże u chodzą­
ce jak najsum ienniej wykonuje. l*róby materyl i tapet na żądanie uysyłam y franco.

L w ó w  u l. J a g ie llo ń s k a  12 .
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N a  w ystaw ie  w  P a r y ż u : Z lo ty  m ed a l.

I ' K K . \ 0 L K . \ K T
Czernidło na buty — najlepsze w świecie, daje prędko połysk długo trwający 

i konserwuje skórę. Skład fabryczny: Wien, I. Schulerstrasse Nr. 21,
B ok założenia 1832. e. n. 24/1 1 . W szędzie do nabyoia.

DROBNE OGŁOSZENIA
po 1 ot. od wyr&in

P ó ł g ą s k i  p o  l i t e w s k u
na surowo do jedzenia, po 2  złi 
za kilo. Dwór Łapszyn, Brzeiany

O l l l l i e m  pokoju, mpelne „trzymsnle waUKdlll rłowski“ Teatralna 16 .

I 0 ^ n i r 7 0 n n  egzaminowanego ze 
L .O O IIIb £ C y U  sikuć: lasową polB C S  
Zarr^d lasów Łapajćwka op. Wiązownica 
PT. właścicielom dóbr. Oebznany jest ró­
wnież z wszelką rachunkowością, posiada 
•gzamin rachunkowy.

P A r . 7 l l L l l ! o  Posady nauczyciela do- 
r D O a U n ł l J y  mowego do klas nor­
malnych z konwe. jscyą niemiecką lub bez 
niej — w wieku jestem średnim. Łaskawe 
zgłoszenia po d N. Xauczyciel nł. Łyczakow­
ska n. 40 u pp. Gawłosktcn we Lwowie.

AlłrOOU osób wszekich zaw ao i kra- 
n U r o S y  jow nadające się do przesyła­
nia ofert celem zawiązywania sto-ąnków 
handlowych. Gwarantuje się, że adresy są 
dobre i dokładne a porto nie pójdi..e na 
marne. Zgłaszać Się : I n t e r n a t . A d r e s -  
•enbnrean Josef Boaennrelg A  
S tth n e , Wien, I., BSckerstrasse 3 . Inter 
tub. Telef. 8155 . Prosp. franco.

Administracyi ku remskiego po-
aiukuje postępowy gospodan. Adres wskaże 
a gneczności dr. O. Waiser, adwokat we 
Lwowie, Ulica trzeciego maja 17 .

Dysponent bankowy udziela In­
teresentom potrzebnych

s m  f i l .
do wykorzystania chwilowo bardzo pomyśl­
nego położenia giełdowego za mały udział 
w zyskach. Blizsze wyj mienia na pisemne 
ztpj tania pod szyfrą „Gilte In fO ru . ie 
t ł o n  5 9 3 4 “  do Biura anonsów: R n d o l f l  
U o s s e ,  W ie n  I ,  Seilerstatte 9 .

Jedyna sprzedaż
wyso rrowanego

emaliowanego naczynia
marki Austria BB przedtem Liao. 

Bartelmus
u Brzesowskfegc Następcy

HUGO F T A C N I K
B e r n o  m o r .

Adlergaaae nr. 18,
Jbsetigat.se nr. 2.

D̂ G Sthmidta.lekarza szłakowago I Fizyka STyTiny

i. fizyk ;
DIGSćhrhidr

tylko prawdziwy 
Ttbtl(irinzczinaBZ(ląKlrnn|

usuwa czasową głuchotę 
I wyciekł uszuszumwtBzathj 
iprzyfępienysluthjiawetw 
wypadkach zadawnienia.

9n nabycia po2zl. za Fla- 
Iszke wraz ze sposobem użycia jedynie w aptece
PIOTRA MIKOLASCHA WE LW0W1EI

S ła b o ść  m ęsk ą
skutki szczególniej t a j n y  oh grzechów 
młodości oraz iwnyoh Ladużyć niszczą- 
oyoh zdrowie, jak pewno i trwale usu­
nąć, ponoza jedynie w licznych wyda­
niach rozpowezeohniona książka llustr.:

O  D ra  R e ta u ’a 7288

chróna własna
Oena wydania polskiego : 1  złr. 

Oena wydania memieokiego 2 złr,
niej o b j a ś n i e n i e  
za jżyoiem knraeyi

Tysięce znalazło 
ewyoh cierpień, 
w książce tej zalecono], i u p e ł n  , iwą 
s i ł ę  męską.  Za naaesłanieiz frano J 
iu»ieży Ćości. otrzyma się ksli Łkę w ko­
percie przez Magazyn Wy iwni .wa B. 
F. Bierey w Lipsku (Verlage-M.igi.zin 
L e i p z i g ,  Nenmarkt 34) w Niemozegh.

zaknpno towarów pozwala mi sprzedawać 
wszelkie artykuły w zakres handlu żelazne 
go wchodzące po znacznie zmzoii} on 
cenach. Piece żelazne zwykle i Me. 
dingera. Wanny długie i nasiadoWe. 
Klozety pokojowe. Brzytwy angielskie
l z Solingen 2naku (bliźnięta) pod gwarancyą 
i prawem wymiany. M in i y de mierze­
nia grnbośoi ^ni. T o p o r k i  łozowe. Na­
rzędzia dla rzetii’osł i dyle antów. Kom- 
ł-letne wyprawy kuchenne z mo­
żliwie najwyższym opustem przy większym 
77°° odbiorze poleca

Piotr Chrząstowski
l w ó w ,  P l a c  K a p i t u l n y  1 ,

naprzeciw Katedry.

1 0 0 — 3 0 0  z ł r .
miesięcznie mogą oeoby khzdegc sta­
nu i w każdej miejscowości pewnie 
i r*ctelnie bez kapitału i rvzyka za- 
robió, spriedąją pewne dozwolone 

papiery państwowe i losy. 
Z*łos;.oh.a ‘ JlUDWio ikśTEK- 

kjsICHER Vin Deutechegas.u hu
dnpest. 7683

m m i
wraz z przynależno! ciami poleca pracownia 

skład uilardów tfr. ŻaboKrtsKy, 
Prasa, ni. Kllmentaka 1. 9.
Moje bilardy dla ścisłego i należytego wy­
kończenia uzyskują stałą coraz to większą 
wziętosć, czego dowodem jest, że w mym 
aakładzio wykonano już iioo bilardów.

Cenniki darmo i opłatnie. 7672

Epilepsya.
Kto na padaczkę, kurcze i inne nerwów 
przypadłości cierpi, niech żąda o tem bio 
*ann. — Nabyć rrożna b zj łatrie i i  u u j  :
Sehwaunn-Apotheke, Frankfurt a/Maln

Kto c h c e  d u żo  p ie n ię d z y ?
Miesięcznie aż do 1000 koron mo­
żna zarobić bez rezvka a uczciwie. 
Proszę przystać natychmiast adres 
pod: G. 51 an a.s Annoncen-B t- 
rean des „Mercnru, >drnberg. 

Mendelstrabuć 28.

Osoby szczupłe
1 wątłe, oraz dziool po krótklom 

otycia
, , k o p o l o “

aostąją znak^mlele pełną postać 
Damy biost znakomicie wypełniony. 

W  pusak-cb 3 kilowych 
po kor. i JoO 3*60 6

na 6 14 30 dni.
Skutek pewny. Wiele listów dziękczyn­
nych. Do nabycia we wszystkich lepszych 
■1 teks* . We Lwowie w apt. Piotra 

Miktlasena i Z. Rnokera.
Sn groi Pr Tltek & Comp., Praga.

J u k  p o w s z e c h n ie  w i a d o m o ,  s ą

PRZESlHOt. A.
The Continental Boaega Com­

pany ze swojemi 137 filiami i specya! 
nemi filiami jest

pierwszą i najstarszą 
firnu, n Bodega“ na kontynencie. 
Nie należy przeto u t l e ­
niać tej firm y z inne m l, 
które jedynie tylko dla działal- 

Iności The Continental Bo­
dega Company i osiągniętej po­
pularności i znaczenia, przybrały 
'mzwę „B o d eg a " prawie ró- 
wnobrzmiącą i wskutek tego ła 
twe wprowadzającą w * -  

I m ylkę. 7 7 ° 8

( o n tin e n ta l

■mpaię

F ilie :

m .
We Wiednia I., Kolowratrlng nr.

1 KKrtnerstrasse nr 21.
W Pradze: Graben 15 (rój dergmannstraist). 

139  filii i specyalnycn filii we wszystkich znaczniejszych miejscach na kontynencie.

l powoda nażladowmiitw uważać sie powinno na naziv istn Rosa schaffer!
Jedynie prawdziwy ■ taką za- 
rejeetrowiuią marką ochronną. P̂ kność jest bogactwem! 

Piękność jest potęgą!
Aby ten najwiękeay skarb ar Tup 

• • ■ dotąd jedy- Him  
ikności pi.ez M'

:

do.tawezyni 
wynalezionyPoudre Ravissante

Richtera kotwiczne skrzyli Mwlal FH1'
najmllssą I najlepszą dla dzieci zabawką, jak 
111. jako środek praktycznego zajęoia podarowa. 
można. Btcbtera kotwiczne skrzynki budowlane 
byłjr wsiądzie premiowane, ostatnio w Paryżu 1900 

ałotym medalem. Mogą one toż teraz 
przez dokupienie
k o t w i c z n e )

s k r z y n k i  m o s t o w e j

bjró systematycznie w ten sposób ao- 
pe.niane, że ze starej i nowej skrzynki 
wystawiać można wspaniałe mosty że­
lazne z przepyeznemi przyczółkami mo- 
■towemi. Kotwicane skrzynki budowla­
ne nabyó można jpo cenie 0 75, V/%, 8, 
3ł/j, 41/,, 6 do 10 koron i wyżej, 1 ko- 
twio.ne skrzynki moetow. p: eeuio od 
3 kotun we wszTstkiuh lepszych han 
dla L ■ zabawkami; należy jednak 
zważaó na markę kotwicę i każdą 
skrzynkę budowlaną bea kóiwley od 
rzucić Jako nieprawdziwą.

Nowość! Bichtera gry w oierpli 
wość: Zimna r ew, Wszystkie dziewięć, 

SflinLs, Dja> łtk, Piorunochron, Uśmierzyoiel itd., o -na 70 h. Prawdziwe ty ao 
z koiwioą. Sto pragnie obdar.wać dzieci, ten niroh nif a włócznie zażąda od pol- 

isanej firmy nowego, bogato ilustrowanego cennika, który przesyła 
franco. — irot, nadworni dostawcy ■ R. Ad. Richter A  Cle., pierw

"  u t o r 1 skład: 
Rndolstadt, Norymberga, Ólten 

New-York, 215 Pearl-Street. 7712

pierwsza austr.-
pisanej flrmy_n Tego, bogato ilustrowanego cennika, który przesyła się bezpłatnie

węg. 0. i k. nprzyw. fabrykat skrzynek budowlanych. K a n t o r 1 skład: 1  Opetu 
gasse 16 Wiedeń, f a b r y k a :  XIII/,

(Szwajoarya), Rotter

N a j l e p s z e  r o s y j s k i e  77oj

poleca 
naj­

taniej
Największy skład. — Najnowsze fasony. 

Lwów, plac M aryacki, H otel Franeuski.

MEIDINGEROWSKIE PIECE HEIMA
pizez wynalazeę prof. dra MEIDINGERA wyłącznie npoważnlona fabryka

H . H E I M ,  c. i l  nadworny dostawca
w  W ie d n ia  —  D d b lin g , w  Wiedniu, I., Kohlmarkt 7, 

w Budaposzcie, Thoneihof — w Pradze, Hybernergasse 7.
Patenty we wszystkioh państwaoh. Pierwszemi nagrodami odzna­

czona na wszystki tn wystawach.

NMitsze nieco do ntrzymywania citeo opia,
do utrzymywania ognia o takiej temperaturze jakiej potrzeba i do

wentylowania.
Dla mieszkań, szkół, biur itd. całkiem skromne i gustowne. Do­
wolna długość palenia przy opalaniu koksem , do 24 godzin trwa 

paliwo przy opalaniu węglami kamiennemi.
Opalanie kilku pokoi tylko Jeanym  piecem.

H E in o n iE  r M  m a
Ostrzegamy przed naśladowauiami 
powołując się na nasz znak ochron­
ny lany w środku drzwi od pieoa.

M.EID1NCER0FELN 
* H. H I  I M ^

c :H E I M A  P I E O E , , H E S T I A
Napełnianie bez hałasu, bez kurzu, aeuwanie popiołu i żużli.

u b i m a  tominy do ogni trwałycli dymoiercze
Kominy zoitają dgł dymn. NieograniCŁony oz&& trwania palenia.

Stoaowne na każde paliwo. 7560
K a l o r y f e r y  I O e n t r a lu e  o p h la u ia

trawiąoe dym. | wszelkich systemów.
Suszarnie na cele przemysłowe I gospod&rczo-rolnicze.

Prospekta 1 cenniki darmo 1 opłatnie G. N. 24|11.

woru król.-serb,, Wien, I. Kohlmarkt 6, 
przez nią jamę zt, skutkiem używany.

dla każdej z Pań- 
która go kiedykol­

wiek używała jest nieodzownym, nadaje nerze lśnią­
cej białości i ukrywa pod swoją prześliczną powłoką 
najbardziej widoozne nieczystości skóry, wygładza 
blizny z ospy, zmari-rczki i fałdy, śoiąga po: roz­
szerzone i ntkiem używania złyoh bielideł i nadaje 
każdej kobiecej twarzy lśniącą, młodzieńczą świe­
żość. Jest to jedyny puder, po którego użyciu mo­
żna się myć bez uszkodzenia tego sensacyjnego 

P r a w n i .  c a . t r . e ś o n e ,  działania. Cęna 1 pudełka s łr . 250 i d r  1‘50.

Cróme ravissanTe i elastyczną,
używać. Lena za 1 cegiełkę 1 z łr . 50 et. 
r o n  f i e j t f i e c o n ł h  zapobiega obwiśnięciu skóry, wzmacnia ją i jest najzna- 
L O II  r o v r  i s d l l l B  komitszym pewnym w skutku środkiem toaletowem. 
Cena za 1 flaszkę 2 z łr. 50 ct. - C i en., w e .’ -  i  pnder były na wystawach 

ikiej i londyńskiej międzynarodowej w r. 1C91' premiowane wielkimi złotymi 
I. — Za nadir juzajuc skutki moich środków toaletowych daję całkowitą 

Niezliczone listy pochwalne z najwyższych kół towarzyskich .4  do dys- 
pozycyi i tylko dyskreey- nie pozwala ioh ogłaszać. Każdej damie poleoam bardzo 
0. k. nprz. opaskę na ozoło do osiągnieoia bez fałdów marmurowo białego czoła, 
ja sztukę z łr  150. Wyborne mydro piękność. ,oavon-Ravissanteu sztuka 80 ct. i 

zł. 20 et. Mm. Bosa Schaffer czaruje swoim „K la o lr “ który każdym siwym 
przywraca napowrót kolor dawniejszy, najwspanialsze blond, połysknjąoe 

owate i aksamitne ozame, żadne mycie nie je.t % możności zmienić osiągnięty

uua * nei> a i ŁŁT» I DU-
t dziesiątki, utrzymuje skórę gładką 
, na wieczory powinna go każda 1 pań

włoso:
liasztanowate
iiulor. jednorzzoire użycie wystarcza. Cena małe

Prawdziwy tylko z moim obrazem. Rosa Sohaffer. Wien, I.
;o kartonu zł. 1.50, większego 5 żł. 

I. Kohlmarkt 6.

Prawdziwy ty lk o  w ted y , jeśli trójkątna butelka jest zamknięta kartką za­
drukowaną jak poniżej w kolorach czerwonym i czornym, na żółtym papierze.

Dotąd nleprzew yższony.

W .  M A A G E R A
prawdziwy, oczyszczony 7644

T U I l  WĄTBOBY
(w prawnie zastrzeżunem opakowania) 

iółto-zleiona flaszka k. 2. 
b lało-zlci.na „ k. 8.

Wilhelma Maagera, w Wiedniu.
Przez pierwsze znakomitości medyczne zh~ dany 

i z powodu wielkiej strawnuśel przedewszyetkiem 
dz/eciom zaleuany we wszystkich tyeh wypadkach, 
w których wsk-zanem jc-t ogólne wamucaicnle 
całego organlzmn, a zwiasneza w ehorobaeh 
piersi 1 płne, dla poprawienia soków, oczyszcze­
nia krwi itp.
Do nabycia we wszystkich aptekach 1 handlach 

korzennych monarchii auetro-węgierskiej 
Główny skład dla Austryi W. MAAGER, III/3, 

Heiiuarkt 5.
Naśladownictwo będzie sądownie ścigano

szo

W ielki krach!
Nowy Yort i Londyn nie oszozędziły i siał-igo lądu i wielka 

fabryka wyrobów srebrny uh , widziała się zmuszoną wysprzedać cały 
swój zapas za małem tylko wynagrodzeniem za pracę. Jes.em upełn ■ 
mocniony tu uskutecznić. Wysyłam zatem każdemu za zwrotem 6 złr. 
60 ct. następujące przedmioty: f

6 eztul nożów stołowych z prawdziwą angielską klingą,
6 widelców z jednego kawałka ameryk. pat. srebra,
6 łyżek z amerykańskiego patent, srebra,

12  łyżeczek z amerykańskiego patent, srebra,
1  chochla z amerykańskiego srebra,
1  chochelka z amerykańskiego patent, srebra.
6 angielskich spodków Victoria, G. N. 24/JJ.
2 wspaniałe świeczniki,
1  sitko,
1  rozeypywacz oukru.

4 2  przedmiotów tylko za złr. 0 .0 0 .
Te 4 3  przidmioty kosztowały dawn;ej 40 zł. a obeonie mejna je 

mieć za tę niską cenę złr. 0 .0 0 .
Amerykańskie patentowane sreoro jest na wskróś białym metalem, 

który barwi ’  sreera 25 lat pod gwarancyą zaohowuje. Najlepszym dowo- 
jem że to „głoszenie nie jest żadnom  on znku ń ntw cm , zobowiązajii 
się niniejszem publicznie zwrócić każdemu pieniądze bez trudności, ko­
mu towar się niepodoba. Niechaj więc nikt nie opuści sposobności na­
bycia tego wspaniałego garnituru, który szczególniej nadaje się na

wspaniały podarunek weselny i okolicznościowy
jak niemniej dla każdego domostwa.

Dostać można ty lk o  pod adresem: 7636

A.H IK S C H B E R G ’!
Dom eksportowy amerykańekioh patentowanyoh towarów erobrnyoL.

Wien II., Rembraiidstrasse 19/K. — Telefon Nr. 14597. 
W j pyłki na piwineyę za gotówkę lub za zaliczką.

Proszek do czyszczenia lO ct. y
Tylko marka ochronna obok stojąca, aapewma pradziwe- ośó. ^  ^

Wyciąg z pism uznania:
Kr a k ó w,  21 maja 1899.

Fol yłkę Pańską otrzymałam i jestem z niej tak aadowoloną, że posyłam dal- 
zamówienie. KtJężaa Amana czelwertyt ika.

Z nadesłanego towaru bardzo jestem zadowolona.
Kryetynopol, Galicja. Slootra Joanna, przełóż. Tow. N. P. Maryi.

Z przysłanej zastawy jeatem bardzo zadowolony i proszę o nową posyłkę. 
Lubaczów, Galioya. Babio, kapitan.

U ->uany z a  n a j l e p s z y
K O I T I A S T  w  o r y g i n a l n y c h  f la s z  ■ 

^  fabryki G r 6 f  K esr le -
v l c h  I s t v a n  U z ó d a l (hr. Stefana Keglevicha Nast.) 

w PROidOATOaŁ założonej w roku 1882. 
Zastępuje zupełnie koniak francuski,

'/. K - 3 '30  */, K .  2-05 '/ , K .  1-25

CENY:

*
**

Exfcra

V . S .  O.

4*10
5-10
6 * ~

7 ’ “
, io'-

« » - 45 n » 1 '45
n » 3 '05  » „  i '75
» » 3 ' 5°  „  „  2 -10
» « 4* " '  „ 2-40
”  u 5 '5u „  „  3 .5077 “ J ^

?iol('ca O. T . W I5 T K L E R A  SyR
7693 We Lwowie, Rynek l. 28.

najlepszy środek do czyszczenia zębdw i konser- 
% wowania dziąseł, cena 60 i 1*20 h.

| J A N  T H N A T O W IG Z
o  Lwów, ul. SykstusKb 1 25, ul. Halicka 1. 11. -  Kraków, Sukien- 
|  nice 1. 20. — Przemyśl, ul. Franciszkańska 1. 24.

JUL
M " a  z s l n a ę l

poleca

A. A T O O S T T N
76 34

ui 1 eatralka 1*7, swój obficie zaopatrzony

M A G A Z Y N  F U T E R  ~Wf
we wszystkich możliwych gatunkach jak: futra podróżne kryte materyą i iutren., 
«.uuk do polowania, futra miastowe, paltoty damskie, saki, peleryny ns jmodniej- 
sze, coher boa, czapki, zarękav. k: itp. materye na wierzchy w wielkim wyborze.

Wszelkie zamówienia uskutecznia z całą akuratnością, sumiennością i gu­
stem, zaś za trwałość towaru gwarancja w zupełności.

Cenniki na iądanie gratis i franco.

(śK ioeeeoeeaet

LIC YTA C YA
Hlmwsli mmMiadzls zastawniczym

przy ulicy Karola Ludwika I. 3, I. piętro
odbędzie się 7703

dnia 9 grudnia 1901 od godz. 10 rano

sprzedaż licytacyjna zastawów
z terminem zapadłośoi do 9 września 1901 oznaozonych 

Nr. od 13.103 do 44.943 
3przedawane będą przedmioty ze złota, srebra i szlaohet- 

nyoh kamieni, zegarki, broń myśliwska, platery etc, 
Zwykłe ozynnośoi biurowe będą w dniu tym zawieszone.

D y re k c y a .
t ł O G n e e o o e o e e e o o o o o o o o c

Dr.Rosy Balsami Pragska maść
iia żoł̂ dok z apteki b. FRAGNERA w Pradze km owa

jest dawnym, najpierw w Pradze uży­
wanym środkiem domowym, który u- 
trzymuje rany w czystości, ochrania od 
zapaleń, bole koi i działa chłodząc^. 

W dawkach po 35 ct I 25 ot. 
Pocztą o 6 ct więcej, 

za poprzedniem nadesłaniem 1  zł. 5& ct. 
poszle się 4/1 dawki, za 1  ił. 68 ct. 
6/2 dawki, za 2 zł. 30 ct. 6/1 dawki, 
za 2 zł. 48 ct. 9/2 dawek, opłacone do 

każdej stacji Austr. Węg or. 
Wszystkie

jest od przeszło lat 30 znanym środkiem 
domowym, iekko rozwalnlająoym i pobu- 
dzająoym apetyt Trawienie wzmacnia, 
a przy cięgłem używaniu stale reguluje.

bnża flaszka I złr., mała 50 o t

za poprzedniem nadesłaniem 1  zł. 28 ct. 
na dużą a 76 ct na małą flaszkę, zo­
staje to już wysłane opłacone ao ka­

żdej stacji austr. węg. monarchii.
rzostroga.

P części opakowania za­
opatrzone są tu uwido- 
cznioną marką ochron.

m r

S k ł a d  g ł ó w n y :

. FRAGNERA e. i  nadw. dostawcy „ z u .n  s c h w a r z e n  A d le r "
P ra g , K le ln se lte  203, Ecke d. Neru;:dgaasa. 7205

f J I T t t ł .  S k ład y  wa w a zy tik ich  mptokrneh A n o tro -W ęg ier. W e Lw ow ie w z n a e sa . o p tek ach .

0. k, ipiayw. galicyjski akcyjny

BANK HIPOT
Oddział depozytowy

przyjm uje wkłady i wypłaca zaliczki na raobanek bie- 
łąoy, przyjm uje do przechowaniu papiery w irtośoiowe
i udziela na takowe zaliczki. — Nadto zaproyuai/jne n  

wzór insłycucyj za grani oanycii aa zwane

Depozyty schowkowe
(Safe deposits)

Za opłatą 25 do 8 6  zł. w. a. rocznie, dupozytaryusz 
otrzym uje w stalowej kasie pancernej schowek do wyłą- 
oznego użytku i pod własnym kluczem, gdzie bezpieoznie 
a dyskretnie przeohowywaó m ośo swoje mienie lub wa­
żne dokumenty. W tym kierunku poczynił Bank hipo- 
teozny jak najdalej idąoe zarządzenia.

Przepisy odnosząoe się do tego rodzaju depozytów 
otrzymać można bezpłatnie w oddziale depozj to w y _ .

1
I

fi

Z m ia n a  L o k a lu ! JDUAN DĄBROWSKI
I fltn le ję e y  o d  la t 8 0  p o d  firm ą

Wydawca i odpowiedzialny redaktor P l a t o n  K o s t e c k i .

Tdagazyn Zegarmistrzowski Jubilerski, połączony z dwoma 
pracowniami, zostaje przeniesiony z końcem listopada b. 1

z Teatralnej 7 —  na Hetmańską 4, Lwów,

(* druflarni i litografii Pili i i Spó-^i,

ii

02338308


